
M '''*Ju. 110, Krajów 15 Mają —  Niedziela. Rot 1853.
Wychodzi w Krakowie

codziennie o godzinie 8 ’/» rano, wyjąwszy P o n i e d z i a ł k i  i dni 
następujące po świętach.

C e n a :
W Kr a k o w i e  m i e s i ę c z n a  6 z i p .  —  kwartalna 1 5  z i p .

w K R A J D  k w a r t a l n a  razem z  przesyłką pocztową 5 złr. m. k.
P r z e d p ł a t a

przyjmuje się w  Księgami J ó z e f a  C z e c h a  przy Głównym 
Rynku Nr. 453.

Pieniądze przesyłają się franco pocztą w p r o s t  do b i ó r a  

k ł p e d y c y i  c z a s u  w y r a z i w s z y  na kopercie: „ p r e n u m e -  
r a c y j n e  p i e n i ą d z e . "

P r z y j m u j ą  s i ę
O G Ł O S Z E N IA , r o z p r a w y  o d e z w y  w s z e lk i e g o  r o d z a j  B 

d o n i e s i e n i a  l i t e r a c k i e ,  k s i ę g a r s k i e ,  h a n d l o w e ,  p r z e m y s ł o w e  
r o ln i c z e  i t p .

u w i a d o m i e n i a  tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. 
Z a  o p ł a t ą

od wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 gr. 
następne po 8 grosze z dopłatą 10 krajcarów za każdą 
publikacyą na stępel rządowy.

L i s t y
niefranlcoieane uieprzyjmują l i f , wyj,w, Iy 0(] stałych l u b  

znanych korespondentów.
Numer pojedynczy kosztuje l o  groszy.

N a wybudowanie kościoła w W iedniu  z okazyi szczęśliwego o - 
calenia J .  C. K. Ap. M ości, złożono w dalszym  ciągu sk ład k i: 

i  rzą d  parafia lny M ichocin : P an i T a r ­
nowska h rab ina z D zikowa 50  z lr. P . Jó z e f Sob- 
czyński p leban 10 z łr. C etnarski 5 z łr. Kasznitz 
S z lr. J a n  Chelm ecki w ikary 1 z łr. B rudzińsk i 1 
złr. J a n  B eer 1 z łr. B aron B eist ro tm istrz  2 0 z łr.
Jó z e f  Jesckke  podskarbi 1 zlr.

U rząd parafialny S ienn ów :  P P . Fe liks 
Pniew ski kanonik 10 z lr. Gminy: Siennów 9 złr.
8 kr. Z uklin  3 z lr. Pe łuatyce  1 z łr. 3 kr. G ro­
m ada Kocm ierzów 1 złr. 10 kr.

D om inium  L eża jsk :  P P . Stanisław  M adej­
sk i kom issarz dóbr 5 z łr . A lojzy M aresch ju sty - 
cyaryusz . 4 z łr. Ferdynand W ern er m andataryusz 1 
z łr. Gm iny K ónigsberg 3 z łr. 4 6 kr. G illershof 1 
złr. 42 kr. Baranow ska 1 z łr., reszta  uzbieranych 
składek 50  kr. Gminy Kaim ów 1 z lr. Ocice 1 z lr.
7 kr. M achów 1 z łr. Chmielów 2 z łr. Jad ach y  1 
złr. 3 9 kr. Cygany 1 z lr .  40  kr. A lfredów ka 3 6 
k r. Zupawa 2 z łr. 16 k r. Jez io rko  1 z łr. 30  kr.
Zakrzów  2 z łr. Furm any 2 z łr. M ichocin 3 z łr.
Sielec 2 z łr. 20  kr. T arnow ska W ola  1 z lr .  D ę­
ba 2 z łr. P . Ignacy Cybulski aktuaryusz 1 złr. M i­
chał B ączyński p leban 1 dukat. Gm ina W ielowieś 
5 z lr. 3 kr., reszta  sk ładek  2 7 kr.

U rząd parafia lny S ło c in a : P P .  M au ry cy
S zym anow ski 5 z lr .  D an ie l S u lik o w sk i p le b a n  4 z ł r .
Jó z e f K ru k o w sk i w ik ary  1 z łr . A n to n i S u likow sk i 
3 0  k r. z sk ła d e k  w  ko śc ie le  parafia ln y m  z a rz ą d z o ­
ny ch  3 z lr . 2 4  k r.

U rząd parafia lny Chmielnik: a mianowi­
cie PP. Marcin Kostkiewicz pleban 2 zlr. Wilhelm 
Szyinonowicz 20 kr. Ignacy Trzycki 10 kr. Gmi- 
na C hm ielnik 2 z łr. 56 kr.

U rząd parafia lny T yczyn  .* a  mianowicie
P P . L udw ik Jab ło ń sk i dzierżaw ca dóbr 1 z łr. W a- 
cław Jab ło ń sk i w łaściciel dóbr 1 z łr . Franciszek 
G rosser nauczyciel 15 k r. Pan i M arya S tęberska 
wspóldziedziczka dóbr 1 złr. H ieronim  M adejski 
doktor praw a 1 z łr. W incenty  S tęberski 1 złr. J u ­
lian  P ieniążek dziedzic dóbr 2 złr. Pau lina  Smo­
lak  18 kr. Leopold O lcynger kanonik 10 z lr. F e ­
liks B uchw ald kanonik 3 zlr.

Urząd parafialny h r Uc%!i<JWa . a miano_ 
w icie: P . Maksymilian K rynicki p leb ttn 1 złr., re ­
sz ta  parafian 3 złr. 2 8 k r.

U rząd parafia lny M rou, ia . a miallowJcie 
P P . Franciszek Nailrzyński p leban 4 z ir_ 40  kr 
J a n  M orawski wikary 1 z łr. Grom ada wsi M rowia
2 złr. 8 kr. Karol Ju s ty ń sk i nauczyciel 3 0 kr. 
G rom ada Bratkowice 4 z łr. 64  ^  Groma(la L ipie 
1 z łr. 2 4 kr.

Dominium Panłałąwioe. a m!auowicie pp>
Ja n  H oderus m andataryusz 2 ^  ^

szyński aktuaryusz z r  Grom ada wsi Ł opuszka 
m ała 2 złr. 12 kr., reszta  składy]. 22 kr. P . A n . 
drzój W ojnarowie* reprezen tan t doniinikalny 2 zlr. 

Urząd parafialny Jawornik: J X . M ichał
B lotn icki pleban 1 złr. M iasteczko Jaw o rn ik  3 6 kr. 
G rom ady Jaw ornik  i lia d le  3 6 Kr.

D om inium  M okrzy sz&w: & mianowicie pp 
Franciszek G reger adm inistrator 5  z h ._ M - p i _ 

scher dzierżawca dóbr z łr. F ranciszek  Ja reck i 
m andataryusz 2 złr. Gromady: M okrzyszów 1 z łr  
53  z lr. Stale 2 4 z ł ,  4 k r . Krawc0
3 złr. 12 kr. K rządka 4 z łr. 9 k r  

Urzędnicy Urzędu Cyrkularnego R ze­
szowskiego: jako to : Kom issarz* cyrkularni: N ie­
siołowski 5 z łr. Uzański 2 0 z ł ,  Cossina 2 z łr  D r 
G eriab ek  11 z łr. Konarski sekr. cyrkularny 3 złr! 
M aliszewski protokólista  cyrkularny 2 z łr  P rak ty ­
kanci konceptow i: K łopotowski 1 2 łr Łozińsk; j  zJr.

T r z e z  kassę zbiorową M iu s ta  Rzeszo­
wa , a  w szczególności: P P . Jó z e f  H arassek  pobor­
ca urzędu podatkow ego 2 zlr. L udw ik P ersa  kon- 
tro llo r 1 z łr. F ry d ery k  K lein  ofieyał 1 zlr. Fe liks 
Smidowicz 30  kr. P io tr  K iburetz  10 kr.- Jó z e f Bo- 
sznicki koutro llor 2 z lr. W illibaU  Steczkow ski as- 
systen t 2 z lr. K aro l K leczkowski poborca urzędu 
podatkow ego 1 z łr. K arol H e lle r koutro llor 1 złr. 
J a n  N aw rocki assystent 1 z lr . b ry d ery k  B ecker 10 
k r. Jó z e f  Sichulski 4 0 kr. A ndrzej Gros poborca 
urzędu celnego 3 z lr. Paw eł Slaski kontro llor 2 złr. 
G rzegorz E ck er nadstrażn ik  straży finansowćj 1 z łr. 
P aw eł M artinow icz poborca podatkowy 1 2j r  J ó zef 
W einhard  ofieyał 1 z łr. E dw ard Gross p rak ty k an t 1 
złr. Dom inium  i grom ada wsi M alawa 9 z łr. 4 6 k ,  Jó z e f

N oszlopy 1 złr. 50  kr. Ja n  Stossak kontro llor 1 złr. 
Franciszek Michalowito 40  kr. F ranciszek  H e rr  3 0 
kr. F ryderyk  Em m erling poborca celny 2 złr. J a n  
Popiel poborca urzędu podatkowego 2 z łr, i z zade­
klarow aniem  się m iesięcznie po 1 z łr . przez cały 
bieg  życia na  ten  cel przyczyniać się. W acław  
K rassuski ofieyał 1 z łr . W ładysław  Borkowski p rak ­
tykan t 1 z łr. F ranciszek K ober 20  k r. A lojzy  A da- 
m etz nadkom issarz straży  finansowćj 10 złr. Ko- 
m issarze straży  finansowój: A ntoni F ranzel 5 złr.
Leopold W in te r 5 z łr. M acićj T ruczka  3 z łr. S traż 
finansowa 8 ój sekcyi w N isku 195 z łr. 5 7 kr.

(D o k o ń czen ie  n as tąp i.)

ftLorespoiadencya .Czasu.

^  1*0*1 m i e l c a  iO maja.
Jeżeli kiedy stan gospodarzy wiejskich był opłakany, 

to tej wiosny przychodzi już do rozpaczy. Oto dziesiąty 
maja a w polu mało co zrobiono, oziminy w znacznej 
części przepadły, śniegi dawne 2-łokciowe co niedawno 
stajały, zostawiły po sobie zapas w ilgoci, niemogącej 
wyschnąć dla ciągłych deszczów. Komunikacya ze stałym 
lądem ustała zupełnie, tak, źe żyjemy jakby w arce Noe­
go wśród potopu błota. Chciałbym prosić korespondenta 
Lloyda o światłą ra d ę : czem w tern roku będzie opłacić 
długi i procenta ? Jakby rószczka oliwna atoli zw iastu­
jąca  lepszą p rzy sz ło ść , zjaw ił się nam okólnik pana Sta­
rosty obwodowego, nakazujący bicie gościńców murowa­
nych w kilkorakiem kierunku naraz przez cyrkuł nasz 
A lubo wykonanie tego rozkazu własnemi siłami gmin 
będzie należało do cudów świata praw ie— bo niemamy 
ani kamieni, ani funduszów znacznych na sprowadzenie 
ich z stron dalekich, ani ludzi specyalnych, coby robo­
tami temi umiejętnie kierowali— nietracimy otuchy i cie­
szymy s i ę , ie  w ładze nareszcie ważny ten przedm iot 
w zięły na uwagę. Kiedy zaś sto ły  mogą obracać się  sa­
m e, może i to pójdzie jako.

W sąsiedztwie wojem Aicmcy koloniści zakupili wieś i 
dzielą się gruntami. Jest to pierwszy u nas przykład d o  

dobnej assocyacyi, któren dałby się może naśladować 
I tak nie obwijając w baw ełnę, wkrótce wielu większych 
posiadaczy będzie zredukowanych do mniej-więcej nie­
znacznego kapitału, z którym niewiedzieć co poczną.

CZĘŚĆ LITERACKO-AKT 1ST Km. 
LISTY ZE WSCHODU.

Asuan 17 lutego 1853  r.
Z daty samćj mojego listu wiecie ju ż , że przejechałem 

nazad kataraktę Nilu. Przejazd z wodą, lubo nieprzed- 
stawia tak malowniczego obrazu, więcój nierównie we­
dług innie przynajmniej jest zajmującym aniżeli przepra­
wa pod wodę. Niezalrudnia tyle ludzi, nieubiera skał 
w gruppy, niezaludnia rzeki, trwa bardzo krótko, ale za 
to jest śmiały i imponujący. Odbywa się jednym tylko 
porogiem, ale największym, pod który statek nieudałoby 
się wyciągnąć. Poróg ma najwięcej piędziesiąt do sześć- 
dziesi t kroków długości, ale masa wody jest znaczna, a 
skały granitu , pomiędzy któremi się przeciska, są zale­
dwie na dziesięć lub piętnaście kroków od siebie odległe. 
Wszystko to sprawia, że jakkolwiek spadek cały ma tyl­
ko stóp cztery, nierównie większym się wydaje. Do prze­
prawy nieuźywają niczego więcej prócz wioseł. Dwa­
dzieścia wyborowych, silnych i odważnych miejscowych 
wioślarzy, chwytają za drgawki, wiosłują jak najdzielnićj 
i puszczają statek całą siłą w prąd porogu. Jedno fał­
szywe poruszenie steru przyprawiłoby daabiję o zgubę, a 
ludzi bodaj czy nie o życie... Woda odbija się z hukiem 
o boki prującej gwałtownie jej nurty, sztaby i pomost 
spienionemi pokrywa raz i drugi falami.... Cała osada je­
dnogłośnie woła: Allah! A llah! i to tóm spieszniej i g ło - 
Śniój, im silniejszy i fale wyższe... Wszystko to trwa 
kilka sekund. Poczem powstaje okrzyk powszechny: W a- 
ta lam il okrzyk radości... poróg przebyty. Etnocy* jest o- 
gólna — bo wszystko 1 wszyscy przez chwilę od przy­
tomności i zręczności sternika zależą.

Para oswoiła nas Europejczyków z podobnem, niebez- 
nieczeiistwv Każda dłuższa podróż w Europie liczy dzi- 
S j  kilka zapewne takich chwil, gdzie bądź parowiec,

bądź pociąg zawisł o d  jednego człow ieka, a o których 
my już nawet niewierny, bo się o „ich niepyt Pf' e_ 
bycie katarakty nilowej z wodą nie jest bezwątpienja 
bardziej niebezpieczne, nizel P zebyęie mostu w gt. Eti­
enne na Rodanie: a któżby w uroPi0 rachował tę prze­
praw ę, którą tysiące lodzi J T J Wa. c« miesiąc, do nie­
bezpieczeństw i winszował som e, *e m|| ^
z niego bez szwanku? W:rażenie zatem , j ahie spravvja p r z e ­

bycie katarakty z )v0(vL p "aleźy skałom ponu­
rym , emocyi Arabów 1 krzy wj dzikiemu, słowem oko­
licznościom przeprawie towarzysząCym racz^  njźb rze_ 
czy samej. .

Przebywszy p o r o g ,  dalsza eg lug , do Asuan nieprzed- 
stawia źadnćj trudności. *r*n>, którzy prowadzili
siatki nasze, kazali się wy *ic na skałach przed mia­
stem , z obawy Beja, który “W ku parowym miał przy­
być do Asuan, w spraW14 P • ru do wojska. Bojażń ta 
kazała mi się domyślać, adług0 ujeg na zapewne i
oni tej przykrej ale koniec J kolei, źe nawet już jej 
w części ulegają, gdy się «ju swego wydalą. Uży­
wają wszakże nierównie wię ej 0(j Egjpcyen niepodle­
głości. Widząc jednego * J ow naszych daabij płaczą­
cego z radości, źe k a ta r a ^  “^ ś l i w i e  przejechał, py­
tałem go., czyliby miał był J przeczucie, źe teraz
tak się cieszy. „Nie, °.dp ia Zlał, ale widzisz cha- 
w adit, daabija la nie je*1 "0,V ’ ,naleiy  do jednego Be­
ja w Kairze. Gdyby była 2oną, wjei,i j a dobrze,
źe Barberynom nieby się 1,1 0 > ale j a skórą musiałbym
był wszystko zapłacić.“

Porzucając Nubią, niemQf ia..„U n*eP*>wtórzyć bolasneno 
uczucia na vyidok kraju, “J H J ł °  oiegjyś królów chrze- 
sciańskich, biskupstwa, d Ieilstw o, dziś bez naj­
mniejszego śladu wiary P j ,  »»«j, oprócz kilku krzy-
źów na kolumnach tu 1 P f* ckowanyeh. Nowym
to dowodem jak słabym JpS‘ fiffoy! l5!®n‘*m, skoro raz od­
łączy się od swój matki, *> £ ^ rodła kościoła rzym­
skiego Sekta każda przejmęma g0 nH tyohluiast w nega- 
cydi którą potem każde odważnie i dobitnie ogłosić"0

twierdzenie wywraca. Nieujmuję tern pewnej Mahometowi 
wielkości. Ze wszystkich reformatorów jest on bezwąt- 
pienia .największym. Znał doskonale naturę ludu na Wscho­
dzie, zastosował do niej swe przepisy, aczkolwiek je j nie 
oszczędzał. Nie dziw przeto, źe gdziekolwiek napotkał 
pogaństwo , politeizm, obalił go bez trudności. Ale w Nu­
bii inna byłaby sprawa z chrystyanizmem, gdyby sektar- 
stwo nie było go pierw osłabiło , nadwątliło. Mahomet 
stawiał tw ierdzenie— fałszywe, ale stanowcze, które jego 
wyznawcom błąkać się niepozwalało. Kazał wierzyć w je ­
dnego Boga — a wątpić nawet w siebie niepozwalał. Ja­
kiż opór stawić mogła sekta Eutychesa i inne, religia 
zdemoralizowana ciągłem wałęsaniem się po różnych ściesz- 
kach obłędu szkoły aleksandryjskiej? Głębokie upodlenie 
jakie dziś w Kopiach widzimy, wie nym jest wizerunkiem 
tego odszozepieństwa: mogłoż ono walczyć z wiarą po­
suniętą aż do fanatyzmu, opartą na jedności i p o w a d z e ,  
-a popartą orężem?... W owym rozstroju i braku k a r n o ś c i ,  

wiary i jedności, jakiż mógł być dość silny aby
takową burzę wytrzymać? Było tam tylko nnzwisk0 c rze- 
ściańskie, chrześciaństwa nie by ło— islan,,*nl y*.

Z tego stanowiska, to jest religijnego- m - s la-
mizm , wyznać potrzeba, i e  jest "^nV"h/.v „n ioc. . .  
ły , chociaż niema już żywotność*- | , W em
do owych pięknych kolumn, A.*"r -. . p ro zwa~
lisk i ruin gmachów w ^ f n ,  n ic b n L  u  WSP',era^  one i n ź  b u d y n k ó w  ńc  na nicn nie polega, ale są 
silne — bo j e d n o l i t o -  Również Islannzm wiele ma jeszcze 
siły bo pomimo sok1 -rozmaitych, niemasz innego Boga 
t v l k o  Allab i Mahomet jego prorok," niemasz jeno jedna 
Mekka  niemas* niew iary, niemasz zwątpienia. Sekty 
|u j e d n o ś c i  flie psują, to fanatyzm, mniej-więcój szalony 
i poięPienia kiwanie głową derwiszów, na pra-
w0 lub lewo. Jedność ta objawia się ciągle nieprzerwa­
n i e  w uczynkach: dziś jak przed wieki wszyscy należą­
cy do familij ród swój od Mahometa wiodących, maja 
prawo do tytułu Sherif, chóciażby w ostatniój byli nędzy  
dziś jak niegdy ci co odbyli pielgrzymkę do Mekki .noszą
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Hdyby po kilka takich łączyło się w kompanią, mogliby 
kupować wsie wystawione na licytacye, a dzieląc je  mię­
dzy siebie w miarę włożonego kapitału, żyć przyzwoicie 
i wygodnie. Gospodarstwa mniejsze ze stosowną siłą pro­
wadzone, stósunkowo więcejby czyniły niż dzisiejsze ob­
szary bez kapitału obrotowego, bez funduszów na inwen­
tarze, narzędzia rolnicze, najem robotnika itd. Zycie 
prawdziwie wiejskie sąsiedzkie, wspólne, stokroćby się 
milszem stało. Dzieci wychowane w mierności a pracy, 
niewyiastałjby na paniczów wprawdzie, ależ niemniej 
mogłyby wyrastać na obywateli. Godność osobista i wy­
kształcenie umysłowe nicby nieucierpiały, bo praca nie- 
hańbi, a umysł przy mniejszych kłopotach gospodarskich 
stawałby się przystępniejszym wyższym pojęciom. Jest to 
zapewne utopia; brakuje nam bowiem do tego najwa­
żniejszej rzeczy, bez której niemoźe istnieć żadne s to ­
w a r z y s z e n i e ,  oto brakuje nam owej starej tylekroć nada­
remnie wzywanej z g o d y .  A jak niebyło jej na wielką 
skalę w niejednej wielkiej potrzebie, tak i dziś w pry- 
watneui życiu pewnoby jej niebyło. — Wybaczcie mi to 
kazanie, czas dżdżysty i smętny natchnął mnie tym 
spleenem.

W iedeń 12  maja.
m Przyjęcie króla belgijskiego i księcia Brabancyi na 

tutejszein dworze, jest nacechowane prawdziwą uprzej­
mością. Najjaśniejszy Pan odwiedził dostojnych gości dziś 
rano w pałacu poselstwa belgijskiego. Młody książę i 
aroyksiąźe Karol-Ludwik brat Cesarza, są z sobą w od­
powiedniej ich wiekowi poufałości. Przybycie króla pru- 
sk'ego nastąpi 19go t. m. Cesarz wszech Rossyi spodzie­
wany 20go lub 21go.

Baron de Bruck wyjeżdża za dni kilka do Tryestu, i 
ztam ląd  po dniach kilku do Carogrodu. Sprawa grobów 
świętych już załatwiona między Francyą i Rossyą w spo­
sób równowagi praw i przywilejów, jakem wam już do­
niósł. Do sprawy protektoratu Rossyi nad chrześcianami 
w prowincyach europejskich Turcyi, zdaje się, że gabi­
net tutejszy niechce się nateraz mieszać. Pan de Bruck 
weźmie głównie na uwagę w Stambule interesa handlowe 
i organizacyą konsulatów austryjackich.

Jenerał książę Castelcicalla, miał wczoraj posłuchanie 
pożegnalne u Najjaśniejszego Pana. Cesarz raczył oświad­
czyć mu swą radość z powierzonego mu przez króla 
Obojga Sycylii posłannictwa, i prosił go o złożenie te ­
muż najszczerszych podziękowań. Po audyencyi, jenerał 
hrabia Griinne wręczył jenerałowi księciu Castelcicalla, 
z polecenia Najjaśniejszego Pana, wielki krzyż żelaznej 
korony.

Czas mamy ciepły lecz wietrzny, i grożący dziś bu—
rzliwym deszczem.

Przegląd Polityczny.
Donieśliśmy wczoraj w „Ostatnich wiadomościach" o 

zamknięciu w piątek Izb pruskich. Czynności ostatnie idą 
z pośpiechem, projekta przyjmowane są bez dyskusyj i 
tak przeszły: prawo o podzielności gruntów, o zniesieniu 
ciężarów realnych na rzecz szkół i kościołów, i wiele 
innych lokalnój wartości przedmiotów. Skoro Izby zostaną 
zamknięte, zniknie jeszcze ostatni in teres, jaki czytelnicy 
m eć mogą w zajmowaniu się Prusami. Państwo to w po­
lityce swojej zagranicznej trzymać się będzie nieochybnie 
Austryi.

Budżet ostatecznie wypracowany wykazuje wydatki o -  
gólne na r. b. 99,568,776 tal., a nadzwyczajne 3,460,895. 
Komisarz rządowy zapewnił, że w tjin roku stan czynny 
i bierny bez deficytu wyrówna się.

— Cesarz Francuzów uczynił zadość życzeniu Ciała 
prawodawczego; p. Billault odczytał na wtorkowem po­
siedzeniu dekret cesarski przedłużający se-yą Zgroma­
dzenia nie już do 21go , ale do 28 maja, a zatóm n a  dwa

tygodnie. — Rozprawy Izby coraz więcój ożywione za­
czynają zwracać na siebie publiczną uwagę. Prawo o 
przysięgłych przyjęte zostało bardzo znaczną większością, 
bo tylko 15 głosów oświadczyło się przeciwko. Przyjęto 
również projekt wprowadzający rozmaite zmiany w ko­
deksie leśnym, projekt, który dostarczył panu de Monta- 
lembert sposobnosc do powiedzenia znakomitćj mowy; 
wreszcie Izba przeszła do rozpraw nad ustawą emerytal­
ną , której ko misy a proponuje odrzucenie. Rozumie się, 
że dyskusya będzie żwawa i nieomieszkamy zdać z niej 
sprawę, skoro dzienniki przyniosą nam bliższe jej szcze- 
góły.

—  Izba deputowanych w Turynie przyjęła 93 głosami 
przeciw 28 projekt budowy kolei żelaznej z Nowarry do 
Lago-maggiore\  Pułkownik Rose przybył z Malty do Tu­
rynu i udaje się do Anglii.

—  Z Madrytu donoszą 5go maja, że wedle obiegają­
cych pogłosek, niargr. Villuma ma być mianowany po­
słem w Paryżu w miejsce zmarłego margrabi Valdegamas. 
Mówiono również, że ministeryum usiłuje skłonić hrabiego 
San Luis (Sartoriusa) do przyjęcia teki ministra spraw za­
granicznych i powszechnie mniemano, że portfeil ten 
ptzyjmie.

W ie d e ń  1 3  maja. Kor. austryacka  pisze z o '.azyi 
p rzy jazd u  króla Leopolda:

W c  oraj popołudniu J .  K. M ość  król Belgów  w ra z  
z synem swoim J ,  k .  w .  księciem Brabanckim p rz y -  
byii w  dobrem zdrowiu do tu tejszej stolicy i przyjęci 
zostali w  sposób równie se rdeczny  j a k  uroczysty. 
Osobistość tego doświadczeniem zbogaconego M o n ar-  
cny, k tóry od dwóch p rz e sz ło  dz iesią tek  lat wsrod 
trudnych zaw sze  okoliczności r z ą d z i ł  m ądrze  i s p ra ­
wiedliw ie powierz mym sobie p rzez  O patrzność  k ra ­
jem , s łuszn ie  powszechne budzi w spó łczuc ie .  P o ­
m inąw szy  dalsze polityczne kombinacye, z jazd  panu­
jących  jest radosnym w y p ad k iem , bo on u ła tw ia  
p rzy jac ie lsk ie  osobiste stosunki i poc iesza jącą  s tano­
wi rękojmię nienaruszonego zachow an ia  pow szechne­
go p o k o ju , tego najdroższego  dobra  na ziemi. Belgia, 
której dzieje  ściśle zw iązan e  są  z dziejami naszego 
c e sa r s tw a  jes t  pięknym i uposażonym od natury  k ra ­
j e m ,  k tórego pomyślność i spokojny rozw ój na na jle­
psze i na jszczersze  życzenia A ustry i  zas ługu je .  Oko­
liczność odwiedzin  Jm ć  króla do dw óch n a jw a ż n ie j ­
szych  pańs tw  niem ieckich , k tóre  są  zarazem  mocar­
stw am i eur ipe jsk iem i powinna aż  nadto dow odz ić ,  
że  w Bruxelli uzna ją  w y soką  w artość  śc is łego  s ą ­
siedniego z w i ą z k u  z  Niemcami. W  obey d o ś w i a d -
c a o n e j  m i ł o ś c i  p o k o j u  N i e m i e c  i w ł a ś c i w e j  o r g a n i z e —
c y i  z w i ą z k u  n i e m i e c k i e g o ,  k t ó r a  z e  w z g l ą d u  n a  w e -
w nętrzny  u k ład  jego nakazu je  mu utrzymanie rów no­
w agi eu rope jsk ie j ,  a natomiast niedojuszcza pod ż a ­
dnym w arunk iem , wyrobienia  się w je g o  łon ie  dążno­
ści z a c z ep n y c h ,  osobisty z jazd panujących je s t  no­
wym ży w io ł ,  m uspokojenia dla re sz ty  św ia ta .  Ś w ie ­
tność odwiedzin g łó w  uknrow anych obficie się w  sto­
licy naszej ż a  kilka dni objawi. C ieszymy się z tego, 
bo to pięknym i wymownym dowodem wielkiej po w a­
gi naszego  p ań s tw a  w  Europie  i naszego  n a j ja śn ie j­
szego  domu c e s a r s k ie g o

—  D zisie jsza g a z e t a  r z ą d o w a  p o d a j e  s t a n  p a p i e ­

r o w e j  m o n e t y  p a ń s t w a  b ę d ą c e j  w o b i e g u  w  k o ń c u  z. 
m. w  porównaniu z k o D C O i u  m a r c a .  P ie rw sz a  c y f r a  

wynosi 1 4 5  8 8 6 , 3 6 7  ssłr. i 4 8 , 4 6 3 , 5 9 0  - * ł r .
zatem uby ło  papierów  za  3 , 5 7 6 , 3 3 3  z ł r .  w  lom bardz- 
kich biletach s k a r b o w y c h  j o s t  je sz c z e  1 , 1 0 0 , 7 7 0  lirów. 
W  dniach 1 7  i 3 0  b .  m. nastąpi u m o r z e n i e  w  s u m m i e

3 . 4 0 0 . 0 0 0  z ł r .  tj. 3  mil- w  procentowych biletach 
sk a rb o w y c h ;  1 milion asygna tach  w ęg iersk ich ;
4 0 0 . 0 0 0  z ł r .  w  papierkach  zdaw kow ych . Koresp. 
A usłr. takie czyni nadtem s p 0S*rz e *Pnia:

O głoszony  dziś w y k az  pap ie rów  p ań s tw a  w  obie­
gu będących p rzed s taw ia  da lszy  ich ubytek w k w ie ­
tniu w  ilości p rz e sz ło  3 %  mil. z ł r .  rozc iąga jący  8;ę 
na w szystk ie  gatunki pap ie row ych  pieniędzy państw a. 
W  obiegu zn a jd o w a ło  się je szcze  na d. 3 0  kwietnia 
1 4 5 , 8 8 6 , 3 6 7  z ł r .  W ed le  obw ieszczenia  Banku na­
rodowego bv ło  w dniu 3  maja w  obiegu banknotów 
1 9 5 ,8 0 1 , 9 8 0  z ł r .  Zatem  w szys tk ie  pieniądze papie­
row e będące w  obiegu w y n o s i ły  3 4 1 %  rai1, z ł r .  kie­
dy w końcu marca r. b. summa ich b y ła  3 4 5 %  miL 
a w  w rześn iu  1 8 5 1  r. 3 9 0  mil. Po umorzeniu w d. 
17 b. m. jak  zapow iedziano  3  mil. c a łk o w ity  obieg 
pap e rów  pańs tw a  nie może przenosić  1 5 6  mil. N a 
rachunek  ostatniej pożyczki będzie naów czas  umorzo­
nych 19  mil. i z jej w p ły w ó w  przypadnie  je -zcze  u -  
inorzyć 6  mil. Z a rz ą d  sk a rb o w y  w y p ła c i ł  w kw ie ­
tniu bankowi 1 milion na rachunek  nowego d łu g u  i 
7a mii. na o łu g  pierwotny p rzez  co c a łk o w ity  d łu g  
z n iż y ł  się do 1 3 7 %  mil. w  miejsce 3 3 0 %  mil. w  koń­
cu s ierpn ia  1 8 4 9  r. Z  n a p ły w ó w  ostatniej pożyczki 
przypadnie  je szcze  z a p ła c ić  bankowi 4  miliony.

Toż pismo zap rz e cz a  wiadomościom podanym 
p rzez  wiedeńskie dzienu ki o podniesieniu pose ls tw a  
w  Rzymie do p ierw szej rangi.

—  Feldmp. hr. Nobili, zam ianow any z o s ta ł  tajnym 
rftuCf|«

na kościół dochodzą summy 5 4 3  5 4 1  
z ł r .  3 1 4  dukatów i td.

—  S z c z e g ó ły  p rzy jazdu  króla Leopolda s ą :  P o ­
c iąg  n a d sz e d ł  w czora j o 5ej po południu. W  dworcu 
kolei z n a jd o w a ł  się N P an  w ra z  K ob-cnemi w  W ie ­
dniu członkam i rodziny. D w orzec  w y s ła n y  b y ł  ko­
biercami i ju ż  o 4e j  znajdo wali się t im ż e  jen e ra ło w ie  
a m iędzy tymi g łow no-kou ienderu jacy  hr. W ra t is la w  
i bar. Kempen w y z sz e  w ła d z e  cywilne naczele  z na­
miestnikiem p. Em m inger, dypiomacya. Do O d erb e r -  
ga udali się juz na spotkanie j a k  wiadomo fmp. hr. 
Le in ingen , pu łkow nik  hr. W rb n a  i m ajorowie hr. 
Mensdorff i nr. P ien sd an ,  k tórzy przy  królu i synie 
jego  baw ić  będą p rzez  c a ły  czas  pobytu dostojnych 
gości w  e e s a r s tw e .  P rzed  s<imą a t ą  przybyli do 
d w orca , NP<*n w  tow’a rzy s lw ie  sw ojego  przyboczne­
go ad ju tan ts  fmp. hr. G riine, a rcy k s iążę ta  Ludw ik  
K aro l-L udw ik ,  R a jner  i książę A ugust S a s k o -K o b n rg -  
Gothajski. P rzed  dworcem s ta ło  w p ra w d z ie  wojsko 
z muzyką, które przedefilowało  przed królem. N P an  
o d p ro w a d z i ł  króla i księcia do powozu, którym tako­
wi udali się do p a ła c u  posels tw a belgijskiego, gdzie  
rów nież  k o m p a n ia  w ojska  r o z s t a w i o n a  b y ła .  W k ró t ­
c e  p o te m  C e s a r z  J m ć  z ł o ż y ł  w i z y t ę  k r ó l o w i  i w r a z  
z m in p rz y b y ł  do zamku.

i “ tDv 7 1b*nm\ w ieczdr Prz y M  d°  Zagrzebia k a r ­
d y n a ł  Viale P re la  nu n c ju sz  apostolski dla ins ta low a­
nia nowego arcybiskupa. W jazd  je g o  o d b y ł  się w śród  
bicia w d z w o n y ,  muzyki w ojskow ej i huku dz ia ł .  
P rzy jm ow ali go oprócz a rcyb iskupa , burmistrz z r a ­
dą  gm inną , k ap itu ła  i w szystk ie  w ła d z e  cywilne i 
w o jskow e na cz, le których ban. W ieczorem  muzyka 
z, pochodniami g r a ł a  przed mieszkaniem nuneyusza. 
N aza ju trz  d z ia ła  zap o w ied z ia ły  uroczystość  dnia a 
obrzęd kościelny ro z p o c z ą ł  się przed godz. 1 0  i przed  
3 g ą  ukończył.  K a rd y n a ł  u d a ł  się w  tow arzys tw ie  
ca łego  duchow ieństw a  do kościo ła  katedralnego z a ­
s ia d ł  przed baldachinem a obok niego po obu stronach  
dw aj b iskupi, naprzec iw ko  zas a rc j  biskup. K a rd y ­
n a ł  m ia ł  naprzód m o w ę ,  a p !l(em o d p ra w i ł  m szę ś. 
po kiorej dw a ,  Ą n u n ic y  jeden  po łac in ie  a drugi po 
ho rw acku  odczytał, bullę pspie8k(i 8 tanow iąc„ f  P
biskupstw o z a g rz e b sk ie , puczem z a s i a d ł \ J r d I S ł  

i,rzłoży7ewyznSn l rZf“  arcybiskup przed nim uk,{*kł
p rz y ją ł  paliusz i L. W‘\ ry  J P™ ?81̂  * następnie  1 V usz 1 b łogos ław ieńs tw o . Po  o d ś n i e w » m . .

turban czerwony.... Napróźno silą się w Europie dowo­
zie, i e ts lamizm jako religia się chwieje, że przepisy 

Koranu są wyśmiane. Osoby w ia ro g o d n e ,  które życ ie  ca ­
ł e  na W schodzie  spędziły ,  z a ręcza ły  mi, że  n igdy nie 
zdarzyło im się widzieć m uzułm anina  m ów iącego  źle O 
swojej religii. Ja sam ot dwieście mil kraju blisko prze­
jechałem , przypatrując się z bliska ludziom różnych sta­
nów. Nigdzie nie widziałem pijanego (prócz jednego 
w Esne), nigdzie me sP"tk«*ein nawet publicznie gorące 
trunki pijących, W S Z f d z i   ̂ iw y  odbywane, posty jak 
najskrupulatniej zachowywane, awsze [ u wszystkich dla 
słów proroka uszanowanie. Ae “ 1 owdzie popełniają 
się w zaciszu domowem pewne naau ycia , nie wątpią g„ 
to konieczne wyjątki, których liczbę powiększyć t,ez w^ _  
pienia musiało zetknięcie się coraz bliższe z europejską 
cywilizacyą. Mówiono mi, że na pewnym obie zie, gdzje 
kilku Turków odmówiło pić wina, jeden renegat nalał so­
bie kieliszek mówiąc: „Nie jestem do tego stopnia fana­
tykiem". Cóż dowodzą te słowa, jeźli nie to cośmy na­
przód wi d ieli, że nie ylko niejest fanatykiem, ale że 
niejest muzułmanem. Nie uważają też Turcy renegatów 
za prawdziwych wyznawców islamizmu. Wiedzą oni do­
brze i czują , że się propaganda ich wyznania skończyła, 
przeszkadzać jej niechcą, ale jej iepopiera ą. Usiłowa­
nia byłyby daremni: propaganda byłaby oznaką źywotno- 

£~~ a tej już niema, 
ywotuości niemógł mieć islamizm sam w sobie, bo

nieby? religią objawioną. Czuł to dobrze Mahomet, sko- 
i r o  objawienia szukał w biblii, * starał się koniecznie 
I wszelkiemi sposobami, a n .wet oszustwem, zastąpić w re­

ligii jaką wygłaszał, brak tego charakteru, i tóry czyni, 
że chrześcianizm jest sam dla siebie treścią i formą. Isla­
mizm musiał być tylko form > pewnego spó eczeństwa, 
w niem czerpać swoją żywotność. Życiem też islamizmu 
była polityka. Od czasu jak przestał byc mieczem do 
- j L . - ;  . • . J _ „ . . i a<1zen i n  inatervałówuu czasu ja» r  , . * . .  uu
podbojów, narzędziem do gromadzenia materyałow, ma_ 
chiną do składania ich w jedność, słowem jak przestał 
służyć za podporę dla państwa, od tej chwili usta?a 
jego żywotność. Mahomet był nietylko reformatorem, alej e g o  zyw om osc. inanom ei "“‘"rem, ale
politykiem . W religii koranu, w rzu cił zasady polityczne 
zw ierzchności, a na rów ności bezw zglęunój szczep ił d e­
spotyzm . Dotąd n ie ma on s iln ie jszy  podstawy. W yo­
brażeniom w olności postaw ił nieprzełamaną w fatalizmie 
zaporę —  a sp ó łeczn o ść  W schodnia w w ielkie u łoży ła  sie  
państwo.

Gmach ten ogromny, ale fałszem wzniesiony, okalały 
źvłv *olumny islamizmu. Op>erał  się na nich: ale one 
dłu lo  r »tak się wyraź?> i 0S° życien». Siła jednak, lubo 
Coraz w-Sl  utrzymać m°że —  w Prawdę go n e zamieni, 
sz e r sze  8 ukazuj*l się rysy w murach gmachu, coraz 
f a m i l i i  i w5Zelmy- Brak sp<5jni» cymentu w gmachu, brak 
. 1 mn n i e ,  noi ci w spółeczeństwie. Odstępują mury od 

0 h ! r  2 " i ,c  w nich tÓJ Podpory, jakiej dziś po­
trzebują. Szukając j dj nachylają się coraz bardziej w ró-

b łogos ław ieńs tw o . Po  odśpiewaniu

bez u i y i u  ' 8F0Źą Upadkiem- Kolumny st<>ją silnie — ale

Nie sięgam przyszłości, i nie wdaję się w przepowie-
heó C°oSlę 1 memi stanie’ ^  w pośród ruin slerczyć 
oyoą. Sądzę tylko o ich sile, którą widzę, którą propa- 
B^nda religijna chrzt ściańska napróźno nadwerężyć usiłuje 
Wracają, jakkolwiek rzadko, do drogi prawdy Kopłowie 
częściój nawracają się poganie w głębi pustyń afrykań­
skich, ale islamizm opiera się wszelkim usiłowaniom.—  
Przyznają to sami misyonarze. W nadzwyczajnie rzadkich 
przypadkach nawrócenia się muzułmanina na wiarę Chry­
stusa, nikt dotąd oprzeć się nie zdołał, aby nie był z pół­
księżycem na trumnie pochowany. Giaur jest psem dzi­
siaj i niewiernym jak był przed wieki w wyobrażeniach 
religijnych Wschodu. Opieka dla chrześeian jest rzeczą 
polityki, koniecznością, a może właśnie jedną z przyczyn 
osłabienia państwa. Snać wyroki boskie inną obrały dro­
gę. Gmach runie, lecz o ile mi się zdaje, runie jako 
państwo, jako spółeczność —  nie zaś jako religia. Gdy 
treść będzie zniszczoną — o formę mniejsza.

Pozwolę sobie także zwrócić uwagę waszą na ten o-  
krzyk Allah, który brzmiał jednogłośnie w czasie prze­
pływania katarakty. Jest on wyrazem fatalizmu, ale jest 
rzucony z całą potęgą wiary w niebiosa. Nie bronię tu 
fatalizmu, podaję go tylko jako siłę w islamizmie, a j0 
dla tego, że z religijnością jest połączony; że jest nie 
konsekwencyą, ale odwołującą się nie do fatum  ale d~
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T e Deum  now y arcybiskup u c a ło w a ł  biskupów i od 
n iższego duchow ieństw a  p rz y jm o w a ł  poc*łow anie 
rąk . Uroczystości tej uczestniczyli w szy scy  wojsko­
wi i cywilni urzędnicy. P °  skończeniu jej a rcybiskup 
o d b ie ra ł  pow inszow ania  i d a ł  ob iad ,  a w ieczór b y ł  
te a tr  amatorski w języ k u  horw ackim  grany ,  na k tó­
rym w szak że  nuneyusz nie z n a jd o w a ł  się.

— Dziś w ieczór w y jechać  ma z W iedn ia  królow a 
A malia G recka  do Oldenburga.

—  K siąże Daniel C zarnogórski m ia ł  w czo ra j  po­
żegnalne pos łuchanie  u N P an a  i z ap ew n e  jutro  w y -  
jedz ie .

F r a n c y * .

P a r y ż  i O  maja. P ó łu rz ę d o w e  dzienniki ostrej pod ­
d a ją  k ry ty c e ,  podane w czora j  p rzez  Journa l des 
Debats wiademości z Caiogrodu. Pays u t rzym uje ,  
żc  podaniom tego dziennika o u k ład ach  m iędzy R o- 
s y ą  a P o r tą  ufać niemożna. Debaty  rz u c i ły  ju ż  raz  
pop łoch  na um ysły  swojemi wschodniemi wiadomo­
śc iam i, a w kilka dni potem s ta r a ły  się opinią publi­
czną  zaspokoić. W ed le  tego dziennika Rosya raz  się 
z b ro i ,  to znow u ro z b ra ja ,  ra z  g ro z i ,  drugi raz  się 
co fa ,  s łow em  postępuje sobie jakby  osoba jakaś  
w  dramacie. „Co do nas, mówi P ays, zda je  nam się, 
ż e  m ocars tw a  z w iększą  nieco d z ia ła ją  k o nsekw en-  
c y ą  i spokojnością.“ Inne p ó łu rzęd o w e  dzienniki u -  
trzym ują  ró w n ie ż ,  sprzeczn ie  z Debatami, że  za j ­
śc ia  w  Carogrodzie  bliskie są  za ła tw ieu ia .  Co się 
tycze  s p ra w y  miejsc św ię ty c h ,  P ays  dow iaduje  się 
z p ryw atnych  listów, że  tak o w a  nie jest jeszcze  w zu ­
pełności ro z s t rz y g n ię tą ,  ale że  oczekuje aproba ty  p. 
de Lacour. W szy s tk :e  inne k w es ty e  będą podobnież 
posłom zachodnich m ocarstw  p rzed k ład an e .  A ssem -  
blee Rationale  dziennik w  dyplom atycznych s p ra ­
w ach  zw yk le  dobrze poinformowany, zap ew n ia  s ta ­
n o w czo ,  że  w szystk ie  g łó w n ie jsze  trudności już są  
usunięte i pozosta ją  tylko podrzędne k w es ty e  do z a ­
ła tw ien ia .

— Tenże  dziennik zapow iada  b l i s k ie  z a ł a t w i e n i e  
za jśc ia  m iędzy Piemontem a A u s try ą  z powodu s e -  
k w es łracy i  dóbr lo m b a r d z k i c h  w y c h o d ź c ó w .

_  Od trzech  dni b y w a ją  w  P a ry żu  co noc p rz y ­
m rozk i,  a dzisiaj obok grzm otów  p a d a ł  śnieg z g r a ­
dem.

A n g l i a .
Londyn 1 0  maja. K siężna  Southerland  d a w a ła  

Wczoraj św ie tny  w ieczó r  na cześć  pani B eecher  S to -  
w c  autorki rom ansu: Chata wuja T om asza;  w ie ­
czór  ten urządzony b y ł  z w ie lką  ostrożnośc ią ,  aby 
niedać powodu do jakiej po lityczne j, abolicyomsto- 
w skiei demonstracyi. K siężna  m ezap ro s i ła  nan ż a ­
dnego ze znanych radykalnych  przeciw ników  niewoli 
w  parlamencie. W szy s tk o  tak by ło  u ło żo n e ,  ze  po 
ceremonialnej prezeutacyi s łynnej au tork i,  to w a rz y ­
s tw o rozp ad ło  się na m a łe  konw ersacyjne  kółka. 
W  ten sposób i ministrowie pokazać się m gli w sa ­
lonach księżny Sou ther land  bez w ystaw ien ia  się na 
z a rz u t  umyślnej demonstracyi przeciw ko a m e ry k a ń ­
skiemu niew oln ic tw u; ja k o ż  znajdow ali  się na tern 
zebraniu  lordowie P a lm ers ton , Russell i Lansdow ne, 
p. G ladstone itd. Z a  przybyciem pani S to w c ,  pow i­
tana  z o s ta ła  s tosow ną  p rzem ow ą przez  hr. S h a f te s ­
bury , na k tórą  odpow iedz ia ł  b ra t  je j ,  odczytując list 
p. Ciay do swojej s iostry , w  którym w ypow iada  n a ­
d z ie ję ,  że spokojna i dobrze uorganizow ana a g i ta -  

------------ j  - ■ ..... .

c y a ,  wcześniej czy później zniesienie niewoli o s ią ­
g nąć  musi. P o  odczytaniu tego listu rozsypa ło  się 
tow arzy s tw o  po sa lonach ; p a n iS to w e  pozosta ła  w ra z  
z gospodynią  domu, ks iężną  A rgy le  i licznym gronem 
innych d am , które rozm ow ą sw o ją  mocno z a ję ła .

N ow e dz ie ło  pani S to w e  p0d ty tu łem : Klucz do 
chaty w uja  T om asza , w  p ie rw szy ch  trzech dniach 
po w yjśc iu  z  druku ro z sp rz e d a ło  się  w  60,000 e -  
gzem plarzy.

— W  tych dniach ukończy 8ię w  Izbie  niższej d y -  
skussya  budżetu , i ż a d n e j j „ $  n ,euiega w ątp liw ości,  
że  znaczną  przyjęty będzie w iększością . Donosiliśmy 
ju ż ,  że  większa część d z i e , , ^ ^  0£w ja d c z y ła  się 
z a  planem finansowym p.^ G ladstone , ale najgorli­
wszym  jego obrońcą W?1 T im es, z pobudki ła tw e j  
do w ytłum aczenia. yViadom0 bow iem , że  p. G lad­
stone wnosi w planie swoim zniesienie s templa od 
dodatków  dziennikarskich; 0VV(;Ż Tim es  sam jeden 
z londyńskich dzienników daj e  C 0 ( | z j e n n j e  dodatek 
z inseratami. Dodatek ten ZWykle je s t  a rkuszow y. 
K ażda  kolumna inseratow przynosi w  przecięciu 5 0 0  
franków , każda stronnica 3 0 0 0  f r . ,  a c a ły  dodatek 
około 2 0 , 0 0 0  fr- f*  eg« dochodu Tim es  o p ła c a  
stempel 1 penny L° od każdego  egzem plarza
d o d a tk u ,  a je s t  ich 4 0 ,0 0 0 .  T ak  w ięc  Tim es p łaci 
codziennie skarbowi u  (ranków  stempla od s w o ­
jego  dodatku. U w z g l ę d n i m y  zaś  dnie w  których 
daje  tylko P«ła.rkusz" £ y  d <*datek, a zatem i stempel 
o p o łow ę  mwęjszy ° "  a , w y p ad a  w  przecięciu  ty ­
godniowo I 6,0UU ir. op ra ty  8tempjow ^  W idocznem  
jest  za tem , że zniesienie tej 0 p ła tv  jes t  da row izną  
8 0 0 , 0 0 0  ft. rocznego dochodu za  k tórą  n iedziw , że 
Tim es  z góry się odw dzięcza> gum m a ta, rep rezen ­
tu jąca  jednę  tylko rubrykę  dz is ie jszych  w yda tków  
Tim esa, daje nam w yobrażenie  o ogromie interesów 
dziennika.

Księstwa Naddunajskie.

Lloyd podaje c iekaw y lis t  K B rodów , w y ja śn ia ją ­
cy |*»dużycia i t a ł s z e r s tw a ,  jak ich  si dopuszczano 
w  J a s s a c h ,  tudzież niektóre okoliczności tyczące  się 
w y jazd u  i powrotu  księcia Ghika. W  J a s sa c h  z m a r ł  
przed  niejakim czasem , s ą  s ło w a  tego lis tu ,  bogaty 
bojar, k tóry  dziedzicom swoim z a p is a ł  między inne- 
mi r e w e rs  na summę w ypożyczoną  na dobra  jednego  
ze znajomych sw o ic h ,  i spadkobiercy  przystąpili do 
w y w ła sz c z e n ia  d łużn ika . Z ag rożony  s p rz e d a ż ą  dóbr 
sw oich, z ł o ż y ł  przed sądami ak t da row izny  2 0 , 0 0 0  
dukatów , sp isany  ręk ą  zm ar łeg o  i niemogący żadnej 
u legać w ą tp liw ośc i ,  gdy  tymczasem w  testamencie 
summa ta b y ła  w zm iankow aną i rozporządzoną. 
W  każdym razie  musiało nastąpić  s fa łszo w an ie .  
W  skutku d ługiego i dla d łu żn ika  uciążliwego do­
chodzenia , powzięto dow ody, że  dziedzicom tes ta ­
ment do rąk  b y ł  w ydany  przez u rząd , i p rzed  z w ro ­
tem go poczyniono w nim stosowne zmiany. S t ro n -  
ność i p rzekupstw o b y ły  tu w idoczne, i w  dalszych 
ś ledz tw ach  p rzez  księcia za rządzonych  w y s z ły  na 
j a w  podobne f a łs z e r s tw a  i o s z u s tw a ,  z pomocą s ą ­
dów popełnione na przesz ło  t rzy k ro ć -s to ty s ięcy  d u ­
katów; znaleziono fa łszy w e  w ox le ,  podstaw ione ak ta  
u rz ę d o w e ,  skrobane testamentu itp. sz lach ta
p ro te s to w a ła  g łośno przeciw łag o d n o śc i ,  ^ ; aka  , j,_ 
rhodz  n i  się z ,przekonanym i o fa ł s z e r s tw o  urzędn i­
kami powiększej części kr® ^nymi lub stronnikami 
ks ięc ia ;  g ło śne  szemrania s z ły  do uszu księcia 
G h ik i , który urażony, najznaKonntSZy cłl bojaró ^ z o -  
bozu p rzeciw n go sobie w rąeic k a z a ł  do w ęzienia,

i podsycił tern samem bardziej jeszcze nienawiść. 
Wielu znanych zwolenników Rosyi dostało się do 
więzienia i ci zażądali protekcyi swojej opiekunki* 
dwór rosyjski i Porta ottomańska przyjmowała skar­
gi skarżących, proponowano nowego hospodara, któ­
rego wieść osadzała już na księstwie. Ghika wszak­
że, który przy objęciu rządów znaczny posiadał ma­
jątek i obok małej pensyi swojej 5 0 ,0 0 0  dukatów, 
stracił go, bliskim był wypuszczenia z rąk swoich 
panowania wtedy kiedy zubożał. W ystąpił więc 
z prawami sw ojem i, bronił się przeciw ministrom, 
którzy go mienili być chorym na umyśle, co jeden 
tylko w  całej stolicy lekarz śmiał poświadczyć ,• p0_ 
rozumiał się z rządami opiekuńczemi w ten sposób, 
iż uda chorego, wydali się na czas jakiś 1 zda rzą­
dy radzie, która wszystkie urzęda nowo obsadzi, 
odsunie od nich wszystkich ulubieńców księcia, któ­
rzy się d3puścili nadużyć, a potem obejmie rządy na 
dalsze trzy lata z płacą 9 0 ,0 0 0  dukatów, gdy tym­
czasem dawniej pibierał tylko 5 0 ,0 0 0 . Na przypa­
dek gdyby z ło ż y ł rządy kraju lub przymuszony był 
biegiem wypadków takowe porzucić, wypłacona mu 
będzie cała summa 2 7 0 ,0 0 0  dukatów. Zostaw ia­
jąc zarząd kraju radzie ministrów, a swoje veto księ­
ciu Mikołajowi Sturdia, opuścił hospodar Jassy i prze­
pędził wakacye w klasztorze na wsi, gdzie miał 
czas do namysłu i przekonał się, że sama nawet 
Porta nie może się zbyć w pływ u rosyjskiego. Ghika 
przeto przechylił się na ową stronę, skądby go bu­
rza przygnieść mogła była , stronnikom Rosyi poczy­
nił znaczne awanse i powrócił do stolicy po zapro­
wadzeniu już niejakich przemian, a teraz cieszy się 
z przyjęcia jakiego doznał przy powrocie, gdyż j e ­
go szczodrobliwość zyskała mu mieszkańców...

Ostatnia poczta z Odessy nie daje wróżyć pokoju. 
Obawiają się starcia z Turcyą, wszystkie czynności
handlow e usta ją ,  tylko l iw eranci robią p ieniądze do­
s ta rc z a jąc  potrzeb w ojskow ych. W  wojsku panuje 
pow szechne zdanie  o wojnie i radość z tego powo­
du. Być może w sza k że , że uzbrojenia te są  tylko 
demonstracyą przeciw Turcyi.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
D. l 4go z. m. odbyła aię w gali Rady miejskiej we Lwowie przy 

nadzwyczajnym zgromadzenia członków uroczystość odgłonienia 
wizerunku Jego c. k. Apost Mości Franciszka Józefa, w obrazie 
przywiezionym z Wiednia za staraniem pp. Franciszka Adam­
skiego, Jana Towarnickiego, Fryderyka Hausnera i Rackmiela 
Mises. Podczas bytności swojćj w Wiedniu dla złożenia adresu 
przychylności i radości u podnóża tronu w imieniu głównego 
miasta Lwowa, panowie zastępcy zamówili wspomniony portret 
Jego Cesarskiej Mości, i uprzedzając życzenie całego obywa­
telstwa poświęcili go darem Radzie gminy lwowskiój dla przy- 
ozdobienia mniejszój sali ratusznój. Po stósownój przemowie 
przełożonego, zgromadzenie całe na widok rysów miłościwego 
Pana wynurzyło jednogłośna akklamacyą wdzięczność swa u- 
przejmój pamięci swych członków za dar ty le  u p rag n io n y  co 
ozdobny dla Lwowa. (Q. | .)

— W Załubincach, obwodzie Sandeckim złapali parobcy 
W. w stodole złodzieja z Librantowy, i tak go zbili, i e naza-

Allah ; źe wyradza ową spokojność broniącą przystępu 
rozumowaniom i innym środkom używanym do pokonania 
błędu.

Nikt podobno w ostatnich czasach nie pojął lepiój po­
lityki Mahometa, i nie widział niebezpieczeństw jakie 
spółeczności mahometańskiej zagrażają od Mehmeta Ali. 
Widział chwiejącą się budowę, starał się podciągnąć no­
we podwaliny, ale oraz znając siłę islainiznnu wszelkienii 
sposobami kolumny z gmachem zespoić usiłował. Kon­
centrował ognisko fanatyzmu w Kairze, reformy niby li­
beralne w duchu despotyzmu przeprowadzał. Nikt odda- 
wiib religii na wschodzie do celów politycznych zręczniój 
nie używał jak zmarły wicekról Egiptu. Lecz jeżeli się 
niemylę, należał on do polityków których systemat na 
osobie zależy Nie zostawił on testamentu jak Piotr Wielki, 
któryby że tak się wyrażę, następców w niego samego 
zamieniał. Dzieła Mehmeta Ali skończyły się z jego ży­
wotem i systemat jego utrzymuje się jeszcze w wielu ga­
łęziach admimstracyi, ale się nie rozwija, nie postępuje.

Przychodzą mi tu na myśl Almee. Wybaczcie mi ten 
nagły przechód do innej materyi Lecz przypominacie so­
bie źe dzisiejszy panujący, srodzej jeszcze od poprze­
dnika EW go Z niemi Się obchodzi i nawet w górnym E - 
gipcie niedozwala swobody, że z Esne do Asuan udać 
L  bvły p rz y m u sz o n e . Nie widziałem tu jednak przesła­
wnej Zofii, która dawnićj na względy dostojnój osoby 
zasłużyć potrafiła, pośpieszam dodać, źe wtedy osoba ta

nie zajmowała lak wysokiego s anowiska j ak dzisiaj. Piszę 
do was i używam europejskiego sty|u d() rzeczy 0 której 
tu po prostu mówią. Uległa 1 ona ,  aczkolwiek już nie 
młoda nieszczęśliwemu losowi ° warzyszek 5 ale podobnoć 
udała się do Kairu. Wy*n»ć muszę j pomiędzy Al-
meami piękne dość dziewczę , Źe wezwane do prywa­
tnego domu, do p r z e p y c h u  w s roju dodają czystość. Słu­
sznie wszakże p. Lane w dzi ®wojem oburza się, źe 
je nazywają Almeami co znaczmy śpievvaczjtj  ̂ kjełjy one 
są quasi tancerki. Taniec g owną gra roj^ ; wymierzony
jest na rozbudzenie namiętn*’ > i posuwa swą śmiałość 
do ostatnich granic, a nawet je Pr *echodzi. Taniec naj­
ważniejszy jest tak zwany W»*ec pszczoły, rozpoczyna 
się krzykiem jedne j: pszczO a Pszczoła! powtarzają go 
chórem inne, i tańcując zaczynają szuka)4 0Wej pszczoły 
która się skryła w szaty i Ł^ozi ukąszeniem tej,  która 
naprzód się odezwała. W tańcu zrywają 2 njd j u[,jór czę­
ściowo — pozwólcie abym za al Jak dalece. Roskosz i jej 
oznaki są wszystkich tańców P° s a w ą : artystyczność zaś 

**“ Lim, aby głowa 1 " “K* były j a k  najbardziej 
, w tedy w łaśniei g Y o ek ciała jest w jak naj-

zawisła na 
nieruchome
żywszych poruszeniach. Zresztą jest j tutaj pewien cha­
rakter, który się wszędzie w 2'Pcie odbija: jakaś za­
pamiętałość! oszołomienie P0S SPPiące stopniowo, zgoła 
derwiszostwo, źe tak się wyra*?- Naiwność posuwają Al-, — —  v posuwają —
mee do najwyższego stopn,a . z 8°sćm i: w yryw ają  nP- 
podczas tańca cygaretko P » P i e r < ) w e  z  ust ’ Jkoj„je się
przypatrującego, a pociągn9wszy P»rę razy oddają g°t

z zadziwieniem jeżeli kto tego podziału nie lubi: żałuję 
że nie mogę wam napisać sposobu jakim przepysznie haf­
towaną złotem chustką ścierają pot, który naturalnie tak 
gwałtowne ruchy na cieło ich wywołują. Perfumują się 
sandałowem drzewem. Główna względem nich galanterya, 
sposób dawania brawa za krok a raczej za ruch jaki wy­
jątkowy , jest następujący: cekin, lub medźyd złoty p°~ 
wieka się lekko śliną i przylepia artystce na czole, styi 
itd. Przepraszam za tych kilka szczegółów, ale AJ®00 ®ą 
rzeczą historyczną i obyczajową. Utrzymują one swe ro­
dowody i stanowią niejako osobną rassę. Redowod zaś 
wywodzą od samego Izmaela. Co wsz»kł0 n,e Prze®zka- 
dza wcale, źe dosyć przemawia do mego prze onama o -  
piuia, która im ten sam początek co i cyganom nazna­
cza. Kończąc dodam jeszcze, *0 Iff"*-l "oprowadzo­
ne są tylko po kądzieli: *0 “  , . g ^ T o r ą ^ y c M
dnego wyznania i dla W " ’ . 1' n  »ouie gorącycn i
j .k  '" S U Z j .
u iy w . j ,  b «  " % ’ioSS* ■ " *  d°  “ e °
zapomnieć, te  0 "*• M.
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ju trz  skonał. M ieli g o ,  ja k  się zd a je , j u i  dawno na o k u ,
W. B. z L ibrantow y słynął w okolicy z kradzieży.

—  Z Jasie lsk iego  donoszą jeszcze dwa pożary z kw ietnia. 
W  Swoszowie popaliły  się dworskie sta jn ie , szczęściem  bydło 
ura tow ano , ale są pewne domysły, że ogień złodzieje podłożyli. 
P rzy  innym  zaś pożarze w F o luszu , k luczu Som oklęskim  wy­
kryło  się isto tn ie-, że niecnota J .  K . um yślnie podłożył ogień 
w domu E w y H o c , ażeby podczas zam ieszania m ógł sąsiada o- 
kraść. Znaleziono też przy nim  pokradzione w czasie pożaru 
suknie i 1 0 0  złr.; oddany w ręce sprawiedliwości przyznał się 
do zbrodni. (G. L .)

—  W  przyszłą  sobotę ma być spuszczony na W isłę  z w ar­
sztatów  żeglugi parow ćj n a  So lcu  w W arszaw ie , nowo ukoń­
czony sta tek  parowy, Włocławek, k tó ry  będzie ju ż  Sm z kolei 
paroplyw em  na W iśle . S ta tek  ten  je s t  o sile 30  koni.

—  N a  dniu 2 5 z. m. spaliły  się na folwarku w B ialćm  P ią t-  
kowie ow czarnia i cztery  stodoły, wraz 1 3 0 0  owcami. Przytem  
człowiek spalił s ię , k tó ry  spał w owczarni. Szkoda wynosi 13 
tysięcy tal. Inw entarz nie by ł assekurowany, a  budynki tylko 
do 075 tal. I), m yślają s ię , że o g i e ń  by ł podłożony. —  P ro ­
boszcz T utudzieck i w M i ł o s ł a w i u  utrzym uje od pó ł roku  ko­
sztem  swoim 14 siero t pozostałych po rodzinach zm arłych na 
c h o l e r ę  w  p r z e s z ł y m  r o k u .

  O koło Ja s tro w a  oberw ała się chm ura i w ielkie szkody
p o c z y n i ł a  w  okolicy Poprzerywała we wielu miejscach drogę 
żwirową, poniszczyła wiele budynków, a z ról spławiła groch 
zasiany ku drodze zwirowćj tak  dalece, że go można było szu­
flami nabier ć. (G. W. K s.Poz.)

—  Fundusz domestykalny stanowy czeski wygrał główny los 
2 2 5 ,0 0 0  złr. przy ostatniem ciągnieniu pożyczki skarbowćj z r. 
1 8 3 4 .

—  W  dniu 6 b. m. zdarzy ł się w śród b ia łeg o  dnia nanad  j 
zbrodniczy na 7 6 -letniego zegarm istrza Kaufrnanna we własnym  
jego  sklepie -na placu szpitalnym . T andeciarz  żydowski F ritz  
wszedł do pom ienionego sklepu kupować zegarek srebrny i w chwili 
gdy zegarm istrz sięgał po zegarek i podniósł się z siedzenia, zbro­
dniarz pch n ął go nożem w p ie rs i, ale na  szczęście natrafił na gu­
zik , u łam ał się i z ran ił tylko starca w brzuch. Z egarm istrz rzu ­
cił się z całą  siłą  na  ja k ą  go stać  było na m ordercę i począł się
z nim  szam otać w ołając o pomoc. Przechodzący dwaj żołnierze 
straży  policyjnćj usłyszawszy krzyk  , wpadli do sklepu i zastali 
skrw aw ionego starca  leżącego na ziemi i trzym ającego silnie za­
bójcę za nogę. O prócz rany  w brzuch  , zegarm istrz p rzecię tą  m iał 
rękę k tó rą  się przed ponowionym ciosem zasłonił. R any  są  cięż­
kie ale nie śm iertelne. Z abójca przytrzym any zo sta ł, je s t  to zło- 
dziój wypuszczony przed k ilką  tygodniam i z w ięzienia w B ernie.

—  Z m arły w W rocław iu  radzca handlow y F ra e n k e l, uczynił 
znaczny zapis na założenie szkoły  rabinów , k tó rćj budowa w tych 
czasach się rozpocznie.

 ̂ ksandcr hr. t'**'?*1' ’ Micewski zo Lwowa. Adnlf Gath k u -  ̂ ieczka  srebrna
piec z Gliwic. Mmne son ,  r?8. . dworu. Sowetoff c. ro t. kol. 

j zekr. z Polski. VViimum Herinai,n Steeb komis, handl. z Oarmsztado.
W y j e c h a l i . a ™ ‘™"d)»łow»lii doPol.k i. Bronisław  II molaos 

do Gnojnik. Bruno otwiński do Pilzna. Feliks baron Orezy do 
W iednia.

W i a d o m o ś c i  h a n d l o w e  i p r z e m y s ł o w e .
K rsfiÓ W  ,d. 13 maja. Dowóz dz.siejszy zboża na ta rg  by ł je -  

łsczc  niesnsczny, “yująoych też brukow ało , bo roboty w polu 
idą w łaśnie w u J opsze. Mlmo t a i  m , f ego diw ozą, sprzedaj od­
byw ała  S 'f- o * * mooao s '(? chy liły , mianowicie ówias,
jęozmień i Ąi “ upadfy, g»łeBje ł  #je trzym ała . Zyto płacono
w gatunku Bifi mąt i nieco lepszym po 6 % —I  /. * łr ., wyborowego 
sia rua  me ł  * Juemien płacono po 5, 5 ‘/ , — ti z łr . N aj^i^ inb jśze  
ż i.rn o  płacono na użyte* miejscowy po d ‘/4 z ł r . ,  tak  w.ęo ję o i-  
mień spad ł w cl»gu tyg« jnia 0 , ld(,^ ż jt0  0 k r^ owies ciężki 
Żłobowy od o / ,  do 4 H ^c]l|iz  orf 4  j 0 4*/; . Fiorw szy spadł
o 3 0 - 4 3  0 1 * łr. a nawet da 1 % z łr . Nieco pszenicy
sprządaa0 ° i, kr- “ lżej, ale chctuiej ja  kupowano niż na ze-
a łym  targu, p acono p0 b i;< Ao 9 (;,„£](« piękną płacono po
9 '/ ,  do 9 /3 «i f .  na późoiej-zą w y p ł.te . Tak tu j aa i w Królestwie
PuKkietn daleko zn.czniej-ze'go spadku cen , gdy Już te ­
raz p *y r 11 w polu t ia ie  zniżeuie. Zapasy zboża w Król. 
PoNUein »ą sśl*cht» 8tuktt na Ble Kupców i godzi się,
*by 08 a 1 _ & tygodni, ale nikt nic chce rczykow ać, bo
oitj j,r*e»vi.i»je w ^ k o ś c i  , p||dk|| cen. Tu w Krakowie je s t również 
U do *3 or°^ n* wsypkach, oprócz ju ż  kupionego a oieod-
suw ionego  je  *le * H śl nność oka uje sie nader piękna, przec?^- 
g a % ni^ nie ic *»8*kod*il’ii, » wilgot ie powietrze i ciepłe spra^ja
nader » bożu

K ończyna w znSo*ny ch 
słaby , in .ło  kup„jai * 
wyżej dają 2t)
dach i spekulanci 

| wiele sadz

zapasach tu się znajduje, ruch w niój 
h na większe p o r t y , W  drobiazgach n a j- 

a żąd -ją  23 do 23. Spiry us obtioe w sk ła -  
„ j j się zakupywt ć w ięcej, bo niezmiernie 

« ... „,r»Aln roku ziom niatów, mianowicie wczesnych i d li
mic scuw6 l " , l, ',oł,ią  Jeszcze w leuie pędzić w ód\ę. Na uzy- 

J u } ceny dawne, ale tylhą yiorninslne.te

h U T N p t p f e r o w  p a b l i c z u f f . l i  i p i e n i ę d z y .
W S e d e s . ur*t tUągrafcmne •  dnia 14ao maja Mai n ikt' żb-pini 

— 4 V, - aife ■>. p&%. -  MHUMfel 4-y»»o. 76% . —9*7, 
i  ■
a óią

93- -   .. proc. 43- — *9-'^
V, 3 r- '>‘31. 191%. — AagsSwrs 108'/,. — fr.uijz 

•o a i-41 . — n.yi  |J8H  Ak®y« Baaiotr* 1478. — lk«jre
k d e i s ą .  pói :. Fzcdya. — P ośyeska s r .  1® * Bś. A 8 7 7/lt
B- 116 V  Qaj Douas Paiupfjgsh. 770.

Siar* k rt*kow alu  Ugo maja, Bankcoty tu itryao  żądają 973/,, 
płacą *i7'/,.  Fłcaki kuraat i . .103, pł. 103%. -- Rabie srebrem
nowo a I p a r  i —  Cwauoygiery nowo i .  SOi3/, p |. 1041/,.
Cwai.oygiery stare ż. 103% pf. 103 ft . - ~  Imppryały 4. 34 9, >,4 
34 i. -  Dukaty i.ustryackio i holeoderskia i. 19 8 , p ł. 19 5 . 
aOfrznkozre ż. 33 20, ri. 3 3  {•&.— Listy Zaatawae polskie iad ają 
1(2  nł. 1 0 1 % ,— liisty Zastawne gaiio. *■ 94 pł. 93%.

S iu rs  łw o w e ir i  z dnia I0go maja Dukat holond. 4 „.Jr. 59 
Dukat oti». b z łr . 3 kr. — Półim poryał ros. 8 a łr . 42 kr, 
Uuboi ro». 1 s-SSr. *1 k r. — T alar pruski 1 z | r . 34 k r. — Polski 
kurant i pięciozłotówka 1 tir. 1 5  k r .— Kura listów cost, w gal 
sijto. Instytucie kredytow ym : Kupiono prćoz kuponów ICO po 9 

5 0  k r .  w  ir>. k . —  S p r i e d a n o  1 0 0  po —  » ł r .  —  k r . —  D a
• Odb « ł r .    k r .      Ź iądatnn  a t  r .    k r .

* 9 4 ,s/|6 . —
.. 1473.— Aitoya k a lti isl,

grj S 2 9 /,. — Afśo od tł:  ta 13%. od srebra 8%.
ł iu r s  w r o c ła w s k i sdnia 13 mnja — llackroty austryaok. ! 5'< i  

Baa&aoty polskie 98% , d. -  Gięty g m t t f w  polskie dsw so 
uotvo 9 8 ‘/4 i .  — hdaty M d ta iro  poseań. 4 ’/, J0 5 "l t  4 ., dto

od kaw y, bransoletka koralikowa z k l a m e r k ą  zło ta 
zeg arek  srebrny z lit, L. S ., klamka mosiężna pobielana, liohtsra 
mosiężny sta ry , cyny kaw ałków  cztery, mnrków do gry ’z kolupo_ 
zycyi me tal a w ej sześć , m arków a kompozycyi metalowej cztery 
kw aterka i pó łkw aterck , trąby  blaszanej z obdasznicy kaw ałek’ 
szydfo, k łó tka  bez klucza i skobel, szuf ygiel i zawiasy kaw ałek ' 
kóz dwie, zamek zepsuty z kluczem , k łó tka sta ra , babka żelazna! 
blach trzy , żelaza k a w a łe k , sw orzeń, naszclnik żelazny, łańou- 
szek i trzósło . dłuto bez oprawy, nożyc dwoje, garnek żelazny sta ry , 
dłuto, nożyc dwoje i żelazo do prasowania, nożyce, łańcuszek do 
w iązania krów, św iderek i pdn ik , łokieć żelszoy fa łszyw y, korba 
zclazna, sworzeń od wozu, żelaza różnego kaw ałków  sześć, swo­
rz n i, dłuto, k łó tka  i skobel, dłuto etare. sw orzeń od wozu, k łó tek  
dwie bes kluczy, dłuto i gwóźdź, ćwieczków paczek dwie, chustki 
starej kaw ałek , chustka derowa, chustka w pasy, chustka w pssy 
czerwono i zielone, fartuch  płócienny s ta ry  z ły , spódnioa s ta ra , 
suknia muszlin de lin w pasy niebieakio, fartuch niebieski i chu- 
'  '  P°ta rę»na, chusteczka jedw ebna sta ra , fartuch płócienny, r o -
n,a góralska s ta ra ,  burnus sukienny, chustka tybetowa na dnio 
ntcbicskićin, sukm ana ohłopska i . lg .e ik a ,  k, s ,u l płóciennych dwie 
furażerka sukienna czurn >, chustka popielata, kam izelka czarna,’ 
górnica płócienna s ta ra , płaszcz sukienny szaraczkow y sta rv  chu­
stka perjtal kaw a w paski, rh u ,teczka  na szyje s ta ra  surdut ka 
m.zclek dwie, koszul dwie, czopka, se rw e ta , chu.tek  do noaa a ta l  
rych trzy , chustka na szy ję , poduszka i p ie rz ,n a , kożuch biały 
suknem pokry ty zielonem, połko-zuhk  męski biały, chust k białych
n o s z ^ w i a T ^  b' liłe, Przeńo,el ‘" , ł ^  chustek kolorowy eh 'do  
l o . o w a  k "'fder, ll,K,)wyoh białych dwie, p duszka, chustka ko- 
wv c h ł o s t  k0lu,'0. ' a  watowana st ra , k, f u n  g ran ato -
rowa dd n o L 8“ f lenn>’ P“«*ewek dwie, chusteczka fu la-
biecy * n o t. ’ Przcś llc i “ d łn , ob' “ 3 kościcln t, p łaszcz k n -
s e r w e t a  k i / l  ł  z ’® ' nii’ c,luHkl* to l»row a, kamizelka w k ra t‘ ę, 
t  dTuikiem 7  "!! 0 ,r n* ““ dn  t#ch robl" nft' sukienna
w kratę  cueiel r  d,!rim “ ’ fa ,tu th  lóżow y, cl.pstka w ełniana 
tów Starych i,ana,i? ,l7 0y’ pa‘ P zczkouny i uzda rz tm  enna, bu- 
de7ek skór ran veh' ^  ktar^v h - 'J7' da 1 lie rzemienny, w ia-
skrzynku biała n z y ld ^ l  dw“ dai‘‘i .cia dw.*' hutf,w “ »ryoh para, 
witz Reizli z ab ran i m ordynaryjna, szyld etaroz. Horo-
ozworograniata * trń , u * ‘ karalinka z trochą wódki, flasseczka 
ry , siek iera , su na k a la łe " 'lk. \ w,li'ecl!elk skó‘‘zany, pugilares s ta -  
szychowych trzy , lu ste rk ! ‘ P"'tmonniiio, kordonków
starych dwa. parano k  talów  ̂ P^cienny , garnków glinianych 
uzyozok ręczny 2 ° y T, “iT i woreczek skórzany, teo-

oorawie bi iłkl |,lU*H .tu,nbllk‘'w a  w kształcie  w ę ża , lor- 
postronka k a n a ł ,T  tt‘,ubakow>'- uź'lzienica sznur-

źółtego około 4ch funtów, kosz n le iu i T ™ *  w 9»k»
żów feuohennyoh tr«y, p łach ta  i knrii siek?0ł!> trzJ a no“
row a, kapci uch w łó c z k iw  » -  " k’ ° nuC7ek dw ,e ' torba ko10-

n e tka 
kowa

wny, pógilaresik skórzany m ały. pugilares 
pióro stalow e i szpilek dwie d . ubrania.

r ł r .

31%  rs* ż. — Kol ■j K rak .-^ó rac -ssląs . 93%  d.

  Inżynier liru n e lli rozpoczął j u i  pierw szo przygotow awcze .       _  n|
roboty około założenia telegrafu podmorskiego między Piemontem j wledemskB » i3go
i Afryką. Drut pójdzie przez zatokę genueńską, wyspę Korsykę, i fi ®3 ‘1 ‘ 7  wied.

. . .  , T» .« ,  . 1 ***- 2 2 H v . . —  .4*nn  <x9rA<x 131/  «,J ,
cieśninę św. iJomfacego, wyspę Sardynię do przylądka Bon w pań- 
stwie Tunetańskióm (nie jak  francuskie dzienniki mylnie donosiły 1 
do Bony w posiadłościach francuskich.) Z Bon jeden drut pójdzie I 
do A lgieru, drugi do Aleksandryi. I

—  Kiedy Ludwik X V III wstąpił na tron , pojawili się raz po- i 
raz fałszywi delfini, którzy mu zaprzeczali prawa do tronu przy- 1 
padającego nań dopiero po śmierci księcia Normandy!, który zwię- | 
zienia w Tempie zniknął. Do dziś dnia nie wiadomo z pewnością I 
co się stało z Ludwikiem X V II, i dla tego zjawienie się preten- f 
dentów nie było dziwne. Ale cóż tu  mówić o świeżo zmartwych­
wstałym księciu Reichstadt? W szelako łatwowierność Francuzów 
jest tak w ielka, iż pomiędzy imperyalistami znalazł dobre przy­
jęcie i wsparcie jakiś aw anturnik, który się synem Napoleona być 
_ Poj j cya nie mogla go dotąd złowić.

I

IfiZgBOWg 
C o n c u r s a u s s c h r e i b u n s ; .

i óer k. k. B e t r i e b s - D i r e k t i o n  d e r  s u d o s t l i c h e n  s u

W  Londynie powstaje

Bei ner k. K. B e t r i e b s - D i r e k t i o n  u e r  s a d ó s t l i c h e n  <u^rf«K«l,„ 
Pest ist die Stelle e i n e s  S e e r e t a r s  in Erlcdigong gekommon m l 
welcher der Gehalt von 11 0 0  f l ., óio Einreihung ijf die y . . .  ’n ™ 
tencUsso u n d  be i  D.enst, eisen der Bezug eines Keisereldea v l  
4 fl. f u r  den T.,g v e r b u n d e n  i s t .  K
• ®ewerber um diesen D ie n s tp o s te n  habon ihre gehorig 
trten Gesnohe unter Nachwei ung des A lters, der Stud' in s tru-

nowy dziennik torysowski „T he
Press“ założony przez pana d’lsraeli. Zaprowadzić chce on   unter js.ohwei ung -  — s, uer studien oder a
nowość w  A n g i n ,  to jest p rzedpłatę , kiedy dotąd  wszystkie dzień- d !rw ęOigen F a o h b i ld u n g ,  der Sprachkenntnisse, des  W ohlverhal- 
niki kupują  się pojedynczo. j ,n. r.er  ^ i s h e r ig e n  Dicnstlciśtung o d e r  B e s c h a f t i g q n e ,  der n i l -

-  Tunnel kolei żeląznój Reimskiój, którą teraz budują, za- 1 dD nsteJder
p ad ł Się w dniu 4 b. m. , zasypał 24  robo tn ikow i 8 z nich 8 5 ten J l a i  J 8 5 3  unJ wenn s ie  im olTentl iehen Dicnste
wydobyto zdrowych, 1 0  zabitych, 6 ciężko rannych. I ®tc h c n ,  d u rc h  ih r e  u n m i t t e lb a r  v o r g e s e t r t e  B e h ó r d e .  bei d e r  k.  k.

—  A m erykański narząd  szwalny nowo wynaleziony wystawio- 1 r,eb,i-D irektion der tiidostlichen Staatsbnhn in Pest einzubrin-
3zyje on po obu stro - 1 fam-, "?d d“ ' an*“6eken * ab *. , , '  ... °he® B * ,33 * "“dostbehen S ta a ts b .h u , und in we.ehęm Grade sie mit demselben

Tervvandt oder versohw agert siod.
W ien, den 5ten IMai 1853. (491)

ny został na  widok publiczny w D reźnie. Szyje . . .  . __
na< h jednostajnym  ściegiem  nader równym  żądanój szerokości od

! ° .  2 b . Sf c^ “ w na cal i w każdćj m ateryi grubój czy cienkićj 
w ełm anćj. bawełniandj, lnianój lub .kórzanój, w każdym  dowol 
nym  k ierunku  i z tak ą  szybkością, iż w jednój minucie szvie 
łok ieć  zatćm  w godzinę 00 łokci. yJe

—  W k ró tce  wyjdzie rozporządzenie obowiązujące w szv .it- c 
fabrykantów  i kupców  w cesarstwie. Każda sztuka p łó tna m J 
m ieć po obu końcach wypmaną niezatartym  drukiem  iloś ł„kc 
w iedeńskich , ja k ą  sz tuk a j m m czona ^  łokci

1’ r z y je c b a l l  d o  K rn k o W *  ud, dn!* i*'6 !, 'lo dni* 1 4 .  . _
Zofia H .uke ces.-ros. pułkowtl k* i  • . * n Z*b,*rowaka p ! ’
ski. Juliusz Kempner kupiec * P ras. %,.%'■ z Berl,n»"
Roman Stephanidcs komisant handl. * VViedn • “ , ta w Chry , tv ' 
kupiec ze Lwowa. Feliks hr. Rom er z <&0k Sór"y,,.h- U < r * « l £ S  
burm istrz z Cieszyna. Adam Krull urzędnik 0. K. dyr. polioyi

Stan baromet. 
w mierne par. 
sprowadź, do 

0* Reaumura.

Stan ciepła 
według 

Reaumura.

E 2 ! 2 ^ = l ! & R O Ł O G .C Z N E .

N. 6 4 2 6 . RADA MIASTA KRAKOW A (3 8 8 )
W y d z ia ł  porządku i  bezpieczeństw a.

Podaje do w iadom ości, że różne e fek tt poniżej uniieszozająoym 
się wyśązem  objęte, w r. 1851 w  depozyt tutejszy złożone, j» k 0 
od osób podejrzanyoh odebrane lub do n ie w ia d o m y c h  właścicieli 
należące, w dniu 22 sierpn:a b. r. w gmachu Rady przez licy tacją  
publiczną sprzedane będą; wzywa sie przeto wszystkich, którzyby 
prawo w łasności do którego bądź przedmiotu udowodnić mogli, a_ 
by z żądaniom swem przed licy tac ją  do R»dy Miejskiej zg ł0 . ( 4  
się nie omieszkali. — Kraków dnia G kwietni* 1853.

Vice-P rezes  J. Paprocki. —  Z . s e k r .  j e n . E s t r e i c h e r .  
W  y s z c z e g ó l n i e i i i e  e f  e k 10 \ y;

Trzonek srebrny, pierśoionek z ło ty  z krwawnikiem, zeea r«Ł „ „  
rny z łańcuszkiem  m osiężnym , ezpilk® w kształcie kółka ł

Prężność 
pary wodnój 
w powietrz 

czyli z.
+  s ‘ 
- -  4*

5 '

55
69
36

Kierunek wiatr* 
i natężenie,

ppawschodni słaby
średni

K o n s t a n t y  S o b o le w s k i ,  Redaktor odpowiedzialny,

Bmiana term. 
ciąga dnia.

od | do

pleony 
i kozik, onuczek

rowa, rękaw iczka kortow a sta ra  nóż ''kuch*14’ ta,"*kierlla P*P,e-ooż| kuchenny w trzonek o p ra-
es i grzeb ień , sakiew ka, 

• 1 1 1 —  ’ ^ '^ cc z ck  Zffnilv z ziem—
maków, portemonaie, pugilares, peruka, kapo,uchów pęcherzowych 
trzy , worek s ta ry  z ły , siekiera, r.óz żelazny, kozik, oerata od ki 
tu. noży dwa, m łotek i pugilares papierowy t ta rv , stu ła  kościelna 
kozik s ta ry , postronek, siekiera i nóż, Jaszczyk d'rewniany z bryn­
dzy, pugilares skórzany sta ry , kozik, woreczek, tabakierka papie­
rowa, grzebień, lina rtarn , herhocy  para i torebeozka z pacierza­
mi, torebeczka sk ó rzan -, książka do modlenia.

G o t o w i z n a .
Zfp. 7 gr. 1, ,.łp. 2 1 , *ł„. 3 6V .  

e r .  U ,  , 'uk *t z ł o t y  L o n i s d o r ,  e r  2 9  z ł o  12  P‘ 1 ’ *ł P- 1
r łp . 2 Sr. 3, złp . 2 * r .  3«, zł*p f  ’ r  1 1 Kr, ,S - *ł P 58  Sr. 2*,

Sr. 12% , złp. 7*gr. 9.’ t f .  3  f r  r 2 , / r 3

( ! P3) ? r ' 3’ S" U ' Złp' 3 Sr‘ 2‘ ’
ffr. 3, gr. 24, z łp . '^  g r ^ T  S' ‘ “  ł ł p ' 3 f -

X* zgodność odpisu świadczę B rtełański,  kassyer.

( 2-6)MARTA WYWIAIKOWSKA
utrzym ującą

i . f i W E  h k M . & m m
« l,rzJ “ Ucy l loryausliićj pod liczbą 505 ( u a  przeciw A p tck il®  
® w  14 n i  L

pofeco, w z^.fęJottt' rS ro .iio w iu |C|j

swojej roboty k a p e l u s z e , k a p o t k i  .
s t r o i k i ,  c z e p k i  itp. w jak  n a j ś w Ł j  ,  2 °  ^ " . l  
w s z e l k i e  z a m ó w  i e i | | a  5 Vlcmnl*J

cenach.Wyk° ny* a

O s t a t n i e  w i a d o m o ś c i .

- b } ! ' c ^ t r .c% „c: ^ ' “re80 kBi“ d‘™ (
d H -uftana W olifla  i ,„ ,ar / a w  n o c y  z  d n ia  j  n a  gtana Walida umarła

(tu m(J n e i eCió0ŚCi Ś,llierć Jest W8Źn>ł
pałacu-”-  J J Wp yuu na syna '1 na

z ania 1 na 
z pow o- 

wszystkie sprawy

Zjawiska
napowietrzne.

Pochmurno
pnwschodni słaby + 8 ‘8! -fd * 5

w  D r u k a r n i  C z a s u .

w e.

Wandere, donosi, źe p. Ozerow domagał się od Portv 
wyjasnie. ia stanu Księstw Naddunajskich, i czy Portl
~ v r H , i „ s ć  , s ,  , i6m> g ,,z i e ’ z d a „ ie ym
duch rewolucyjny znaczne czyni postępy, a do tego Ros-
n r L T , , -  i* '*  m,«sz a ć > “‘ety'ko z swojego tytułu 
proteklor.il, ale oraz z powodu sąsiedztwa, w < bawię o 
bezpieczeństwo własnych swoich p-owincyj. Żądanie to 
tein jest ważniejsze, iż 11a granicy armia sto-tvsieczna  
stoi w p o ;ołowiu. Książe Ghika nakłania się do zunełne- 
go zrzeczenia się rządów. v

-  Depesza z Berlf a donosi, źe królowi towarzyszyć 
K^rol W P°  y W,ed,1,« książęta Karol i Fryderyk-

—  Depesza z Paryża donosi: Projekt rządowy mający na 
celu przywrócenie kary śmierci za zbrodnie polityczne, zo­
stał wniesiony.

~T..^t,sarz Chiński zażądał pomocy od reprezentantów  
Angin, Francyi, Stanów Zjednoczonych, Portugalii i Ham­
burga, i w tym celu flota angielska popłynęła do Szangaj.

Do dzisiejszego Numeru d o łą c z a  się Dodatek. 

A n to n i  C z a p l iń s k i ,  z a rz i jd z c a  d ru k a rn i.



Dodatek do IVm 119 Dziennika „CZAS".
Obwieszczenie

N. 7643. RADA MIASTA KRAKQWA. (377)
W y d z ia ł  p o r z ą d k u  i  bezp ieczeństw a  publicznego.

Gdy znaczna liczba osób w wieku poborowi wojskowemu ulega­
jącym  od 1 marca b. r. jako daty rozpoczętćj rekrutacyi nie do­
pełniła powinności wojskowćj, i częścią lega ln ie , a po największej 
części nielegalnie za granicą lub w innych prowincyach Cesarstwa 
Austryackiego przebywa, przeto Rada Miasta Krakowa stosownie 
do przepisów, wzywa poniżćj wyszczególnionych popisowych, aby 
w przeciągu 6ciu tygodni na miejsce zaciągu wojskowego w Kra­
kowie w gmachu Rady M iejskiej w dni wtorkowe z rana czynności 
rekrutacyjne odbywającego stawili s ię , jako losem do służby woj­
skowej pow ołani, lub pobyt swój w prowincyach Cesarstwa, jak 
niemniej i za granicą usprawiedliwili, inaczej po upływie tego ter­
minu za zbiegów rekrutacyjnych (Rekrutirungs-Flichtlinge) uznani

Numer

sO)
C

n a z w i s k oI m  i e
popisowego

88
54
36 
68  

147
167 
164 
116 
2 09  
2 65  
134
19

247
271
169
131
2 6 0
199
113
286
2 3 6
2 1 5
1 6 8  
2 6 8
99
78

2 7 4
287
14

187
38
1

66
37 
17 

2 69  
279  
23 

129 
54 
232 
159 
102 
166 
191 
237 
284

8
108

1 S 3 2 .

50 150
51 143
52 21
53 139
54 222
55 82
56 148
57 110
58 63
59 221
6 0 126
61 252

62 60
63 57
64 81
65 86
66 34
67 84
68 75
69 87
70 65
71 97
72 22
7 9 38
74 5
7 1 08

A dler Józef.
Anszlowicz Majer.
Alaun Aba.
Białecki Alexander. 
Burdelowski W incenty. 
Breitel Samuel Dawid. 
Cholewiński Teofil.
Cylich Aron.1 
Dutkiewicz Hipolit.
Dórfler H irsz Dawid. 
Eisenbach Judei Ilirsz. 
Feder Symcha W olf. 
Gołębiowski Roman. 
Grabarz Jan.
Gąsiorowski Julian.
Grtinert Samuel.
Gottlieb Jakob Chaim. 
Gleicman Ezryel Finel. 
Godzicki W incenty.
H e g g e n b e r g e r  M a r c e l l i .  
H o r o w i t z  M e n d e l .
Hochwald Leib.
Honigbaum Aron.
H oczner Chaim v. W nuczek 
K om ornicki P io tr.
Kochański Franciszek. 
Ivrongold Jakob.
K atzner Szaja Dawid.
Kohn Aron.
L u b o w ie c k i  W ładysław
Lustgarten Izrael Abraham

L iker Feiwel.
L em berger Chil.
Lust Szaja.
Ł uczycki Stanisław . 
M isikiewicz Jan .
Neudorfcr Hirsz.
Podlewski Jakób. 
Przysiężny Tomasz.
Pałasz Hirsz Dawid. 
Rzymkowski Leopold. 
Rydel Ignacy.
Raut Aron.
Reisfeld Dawid.
R itterm an  Jakób Izrael. 
R einhold M ajer. 
Szczepanowski Alexander.
Susholc Izrael.
Stummer Lazar.
Sternfeld Nachemjasz. 
Tymberg Dawid Hirsz. 
Tymberg Hirsz.
Torbę Hirsz Dawid. 
W roński Michał.
W ójcik Teofil.
W iśniowski Józef. 
W einreb Faiwel.
W endum Samuel.
Zubiński Michał.
Żebracki Andrzej. 
Żelechowski Tadeusz.

i m
Baumgarten M ojżesz Hirsz 
C u k e r  L a z a r .
E k e r  A d a m .
Frej Mojżesz Chajm. 
Fleischer Meloch Natan. 
Gutkowski Radosław. 
Głowacki Jan.
Grfinberg Salomon. 
Grfinberger Judei.
Hofm an Salomon.
Kroczak Konstanty.
Katz Izrael Pmkus.
M ajer Franciszek. 
Pietrzykow ski Romuald.

>ędzie. —  Ci 4 :

M iesz lanie
Godność

N er
domu

Im ina lub zatrudnień.

81 6 spekulant.
212 10 belfer.
109 6 krawiec.
235 2 syn szynkarza.
148 8 m urarz.
103 6 subiekt handl.

2 Now«-
wieś syn woźnego.

151 6 złotnik.
239 9 krawiec.
165 6 passam onik.
195 10 handlarz.
113 10 dto
3 3 5 3 —
3 3 8 3 parobek.

1 7 KI. prak t. handlowy
129 6 handlarz.
103 6 uczeń.
46 11 handlarz.
66 7 KI. syn m uzykusa.

2 0 5 1 prakt. aptekars.
199 10 piekerz.
32 6 —

114 6 handlarz.
63 10 złotn ik .

4 3 8 4 uczeń.
40 7 P . wyrobnik.

102 6 handlarz.
116 6 handlarz.
203 10 handlarz.
537 5 dziedzic dóbr.
103 6 handlarz.
123 6 złotnik.
133 6 faktor.

1 11 kuśnierz.

271 9 uczeń.

611 5 stolarz.

66 6 handlarz.
2 4 8 2 dziedzic dóbr.
191 9 służący.
147 10 handlurz.
621 5 krawiec.
2 1 4 8 ofieyalista pryw.
83 6 parasolnik.

129 6 spekulant.
178 6 zegarm istrz.
77 10 subiekt handl.

\  638 5 uczeń.
109 6 handlarz.
20 11 handlarz.

205 10 handlarz.
106 6 kram arz.
30 6 handlarz.

163 10 waciarz.
577 5 wyrobnik.
133 8 uczeń.

1 6 szewc.
11 6 cygarnik.
76 10 handlarz.

276 3 m urarz.
4 8 3 4 kapelusznik.
360 9 ofieyalista pryw

sz 183 10 subiekt handl.
145 6 handlarz.

3 7 P . garbarz.
145 6 subiekt handl.

151 6 subiekt handl.

274 3 uczeń.
267 8 szewc.
134 6 syn faktora.
11 11 handlarz.
88 6 szm uklerz.
51 7 P . —
87 6 wekslarz.

363 3 złotnik.
623 5 | subiekt handl.

Numer
I m i e  i n a z w i s k o

popisowego.
Mieszkanie Godność 

lub zatrudnień

po
rz

. 3
91

JD
Ner

domu Gmina

76 113 Pukalski Stanisław. 5 0 6 4 strażnik.
77 43 Rosenfeld Dawid. 2 73 8 handlarz.
78 27 Rosencweig Samuel. 61 10 handlarz.
79 46 Schram Zygmunt. 504 4 subiekt handl.
80 32 Szymczyk Mikołaj. 46 7 P. wyrobnik.
81 47 Wojdałowski Józef- 181 9 syn służącego.
82 20 W ójcik Jan. 46 1 służący.
83 92 Ziętara Józef. 2 7 0 3 wyrobnik.

I S 3 0 .

84 14 Banaszek Józef. 1 95 10 uczeń.
85 40 Judkiewicz Jakób. 123 6 spekulant.
86 28 Koplik Abraham. 61 6 złotnik.
87 24 Katzner Samuel. 116 10 spekulant.
88 37 Ilirsz Salomon. 202 10 szmuklerz.
89 75 Lipman Salomon. 66 6 czapnik.
90 77 Machauf Izrael Pmkus. 52 6 szmuklerz.

91 86 Picele Szymon. 1 34 10 blacharz.
92 69 Spanlang Mendel- 

y  * § « » .
9 6 spekulant.

93 81 B eigel Aron Pmkus. 109 6 czapnik.
94 4 1 2 Dembicer Joel. 79 10 belfer.
95 26 Fleischer Majer. 151 6 czapnik.
96 42 Milener Abraham Letb. 58 10 złotnik.

97 21 Bonde Feiwel. 20 U spekulant.
98 66 J Feinknopf Lazar Mortko. 147 6 handlarz.
99 29 Hochstein Józef Majer. 11 6 subiekt handl.

1 8 2 7 -

100 50 Bromberger Eliasz. 19 6 handlarz.

101 59 Bendec Feiwel. 1 6 0 10 spekulant.

102 20 Drobner Jankel. 1 6 medyk.

103
104

62
46

Fuchsbandler Samuel. 
Schónman Fiszel.

1 8 2 6 .

47
147

6
6

handlarz.
służący.

105 50 Birnbaum Jankel. 151 6 flisak.
106 3 2 j Barenhaut Aba. 141 10 spekulant,
107 56 Feiner Laizer. 2 07 10 spekulant.
108 77 .Metzendorf Marek. 88 6 szmuklerz.
109 45 Picele Hirsz. 47 6 handlarz.
1 10 29 Rauchinger Aron Dawid. 153 10 czapnik.
111 1 Szajer Abraham. 67 10 subiekt handl.
112 69 Wachsmaeher Abraham. 75 6 kapelusznik.

(1 -3 )

JVraKDW u n i a  a o  u w ic i n i . t  i  0  0  3 .

( 3 )  Y ice-P rezes J . Paprocki. —  Z. sek. jen . J .E stre ich e r.

Obwieszczenie
P R E Z E S  C. K . SĄ D U  W Y Ż SZ E G O  

W ielk ieg o  Księstwa Krakowskiego.
W  m yśl art. 118 K o d c x u  Cyw. powszechnej wiadom o­

ś c i , iż o .  k .  T r y b u n a ł  w y r o k i e m  dnia 29 grudnia 1852 r. na żą­
danie K a r o l i n y  StempińskieJ w ydanym , nieprzytomność Andrzeja 
Stern, iń«k iego, b yłego kasnyera U niwersytetu tutejszego, uznał.

Kraków dnia Igo lutego 1853 roku.
( 4 7 2 -1 - 3 )  P. Bartynow ski. — A. Giebułtowski, sekretarz.

(448) W  IM IENIU (2 -3 )
Je (to Cesarsko Królewsko Apostolskiej Mości 

CESARSKO KRÓL. TRYBUNAŁ 
Wielkiego K sifs ttoa  Krakowskiego

wydał następujący W yrok:
D ziało się  w Krakowie w gm achu rządow ym  przy ulicy 

Grodzkiej pod L. 106 n» »od yesoy i publicznej
c. k. Trybunału .^ o w a k i e g o  dnia aeó-
stego m aja, tysią® 0 P'?®dzieiiątcgo trzeoiego
roku.

W y d z ia ł II.

B rzezińsk i, sędzia prezydojąoy.
Lorentski )  gęjziowic.
Burzyński )
W iderakiew icz, pisarz. __ vVidn„.i • .

(podpisano) B r z e z i ń s k i .  « e r i l k l « w i c i .

W  skutek podanej PrzezN „737 D V* *'° ^ ry kuna*u
w dniu 6 maja 1853 r. do N- * ' prośby o og łoszen ie  u -
padłości handlu M ojż-sza D<:n/ t iej Kazimierzu przy Krako­
w ie w Gm. VI. pod L. 98  ̂ 6 °  1 przestawieniu takow ćj
przez Sędziego z p r a w o z d a ^  rf r y b u n a f

że podający S p le g V p o k lz d * ^ " 1 ^ ol* ' W .ek«lem na dniu 4 lutego  
1853 roku z terminem MMi 8'S0y tri!y  w ystaw ionymn / I  1 M I ł  t l  Ł j  V»y •  IUUJ ILIą

udowadnia, iż mu sie  o a le iy  Deutsoher handel pod
L. 98*w Gm. VI. na K*0'®'®* j Di„ 6 b m*®80’ kwota °*r-3 5 0 ;  —
zaś pokładanym  protestem “* . • d “• m. i r . przez Notaryusza  
Strzelbiekiego sp isanym , d°W vm W|enia z a ; ła ty  pomiecionej

.  . . „ 1 . 1 .  irgTrsRńat
na zasadzie artykułu  437 i i4i„j0̂ .0<!,Cks“ H andlow ego. upadłość  
handlu M ojżesza Deutsoher* * “ ,*|ej»*yin uznaje. Następnie
w zyw a o. k. Sąd Pokoju 0 s r S6a • ° niezw łoozne przyłożenie
pieczęci na majątku upadł®*0 ’ . .  • k- D yrekoyą Polioyi miasta 
K rakowa o przydanie straży 08 a_,,ad łe6o. Kommissarzem upa­
d łości rzeczonej z grona >wel"»em befsb 'e80 Bur*yA,kieeo  w y zn a ­
cza, zaś Kuratorami Adam® ° °  w vtoLCS°  adw °kata ' J»"» Kosoh
kupca mianuje. Do wreozem* jroKu woźnego sądow ego Hu­
berta W ła d y s ła w a  wyznao«»- .

z * zgodność tego j wPiadc la  y*'®nłem  na stępl“ l ł r ’
"  P U a T c^  k. *Trybunału W . Ra. K r a k o w s k i e g o

W id e r * fc i® w

( 4 7 3 )  W  IM IENIU
J eg o  C esarsko-K rólew skićj A postolskiój M ości 

C E S A R S K O - K R Ó L E W S K I  T R Y B U N A Ł
W ielkiego K sięstw a  Krakowskiego 

w y d a ł wyrok n aztępująey:
W y d z ia ł III. 

obeon i:
K opyoińsk i, sędzia prezydująoy.
Borcńtk i. I  , •
G u b arsow tk i, )
S yk tow sk i, pisars.

(podpisano) Kopyeiński. — Syk tow sk i.
D sia ło  się  w Krakowie w  gmachu w ład z sądow ych  

przy ulicy Grońskiej pod L. 106 na audyeneyi pu- 
bliosnej C esarsko-K rólew sk iego Trybunału W iel. 
K«. K rakow skiego, dni* dwudziestego trzeciego  
kw ietnia tysiąc  ośm set pięćdziesiątego trzeciego
r°kn. , „

W  skutek wnioaionej pod dniem 23  kwietnia 1853 r. do N. 2496 . 
D. T. prośby przez Teodor* Baranowskiego o og łoszen ie  upadłości 
handlu pod firmą N»ohmanna Gottlieb pod N. 11 w gm. VI. na 
Kazimierzu przy Krakowie istniejącego :

C. k T ryb u n a ł
Na zasadzie złożonego w ek slu , w Krakowie d. 14 marca 1853  

roku na z łr .  296 kr. 49 m. k. z terminem w y p ła ty  za miesiąo 
jeden od daty przez Naohmana Gottliebe na rzeoz Teodora Bara­
now skiego w ysta w io n eg o , oraz protestu przez c. k. N otaryusza  
publioznego Marcina Strzelbickiego w Krakowie w dniach 13 i 22  
kw ietnia 1853 r. spisanego — d ow odzącego, iż w ystaw icie! wexlu 
Nachmann Gottlieb w y p ła ty  rzeczonego w ekslu  odm ów ił; na za sa ­
dzie św iadectw a Rady m iasta Krakowa z dnia 20 kw ietnia 1853 r. 
do N. 7828 wydanego — iż handel towarów korzennych pod firmą 
Nachman* Gottlieb* pod N. 11 w G. VI. na Kazimierzu przy Kra­
kow ie egzystu je — tudzieś na zasadzie artykułów  1 ,  4 3 7 , 441, 
442, 443, 445 i następnych Kodeksu hand). Ks. III., handel tow a­
rów korzennych pod firms Nachman* Gottlieb pod N. 11. w Gm. 
VI. n* Kazimierzu przy Krakowie istniejący z w szelkiem i skutka­
mi prawnemi za upadły o g ła sz a  — termin tej upadłości od pierw ­
szego podania Teodora B aranow skiego, to je st  od dnia 18 kw ietnia  
1853 r. i na 10 dni w s te c z , w  m yśl art. 4 4 3 , 445  i 446 Kod. H. 
K i. III. naznacza — a następnie w m yśl art. 13 tegoż Kodexz i 
Księgi w zyw a e. k. Sąd Pokoju okr. II. m iasta Krakowa o przy­
stąpienie stósow nie do przepisów prawa handlowego do opieczęto­
wania ezeczonego handlu i w szelk ich  ruchomości d łużn ika, jako  
też Ksiąg regestrow ych  handlow ych i papierów , i o b ezzw łoesn e  
nadesłanie takow ego aktu opieczętowania tutejszemu e. k. Sądow i 
handlowemu. Kurathrem upadłego handlu Nachman* Gottlieb* w * -  
sobie p. Kazim ierz* R utkow sk iego, kupo* i obyw atela tutejszego, 
w yznaoza. Komissarzem zaś upadłośoi sędziego Gubarzewskiego  
z grona sw ego mianuje; — w reszcie stósow nie do art. 453 Kod. 
hand. Ks. III i w odniesieniu się do przepisów §jj. 199 i 486 
Ust. kar. p o s t ę p u j ą c  na drodse p r e w e n c y j n e j  w zyw a R a d ę  m i a s t a  
K rakowa, aby upadłego Nachmanna Goltlieba w zię ła  pod awoję 
straż bezpośrednio do skutku dalszych postanowień. Nakoniec w y ­
rok ten w piśmie peryodyeznóm „ C z a s “ , w  Dzienniku Rządowym  
zam ieścić postanawia. K ossta zaw iessa . Osądzono w  I. Iostancyi 
z egzekucyą tym czasow ą.

(p o d p isan o ) K opyeiński. — S y k to w sk i.
Z aleca i rozkazuje eto.

(p o d p isan o ) K opyeiński. — S y k to w sk i.
Z a zgodność niniejszego odpisu z oryginalnym  W y ro ­

kiem do którego 3 stępie po z łr . 1 mk. z łożon e s s -  
a t a ł y ,  pośw iadcza P is a r z

CL. S . )  o. k. T r y b u n a łu  W y d . III. W . K s. K ra k .
 _________________________________________ S y k t o w s k i .

(474)  W  IMIENIU ( 2 - 3 )
J e g o  C esarsk o-K ró lew sk ićj-A p osto lsk ió j M ości

C E S A R S K O - K R Ó L E W S K I  T R Y B U N A Ł  
Wielkiego K sięstw a Krakowskiego 

w y d a l w yrok następująoy:
D ziało  się w Krakowie w gmachu w ład z sądow ych  

pod licz*bą 106 przy ulicy Grodzkiej na audyeneyi 
publicznej o. k. Trybunału W ielk iego K sięstw a Kra­
kow skiego, dnia szóstego  maja 1853 r.

W yd zia ł I. 
obeoni:

Karwaoki, sędzia prezydująoy.
S o k a l s k i  )  . .
Boguń.ki )  0?da<®"'*- 
Librowaki. pisarz.

(podpisano) A. Karwacki. — L ibrow ski.
Na skutek w yniesionej prośby przez Kalman* Abeles w  dniu 

dzisiejszym  do L. 2758 Dz. Tryb. o o g łoszen ie  upadłośoi handln 
pod firmą Izaaka Rjttermann* pod N. 29 w  Gm. VI. m iasta Kra­
kowa na Stradomiu istniejącego.

0 . K  T ryb u n a ł
zw aży w szy , że podająoy udowadnia wexlem  w dniu 1 lutego roku  
bieżącego w Krakowie przez Izaaka Rittermanna z terminem trzcch -  
m iesięoznym  wydanym , n a leżytość 250 z łr . mk.

Z w a ż y w sz y :
i e  pomimo protestu na dniu dzisiejszym  zdzia łanego przez N otary­
usza Marcina S trzelb ick iego , Rittermann po u p ływ ie terminu w e ­
kslem  zakreślonego, należytości nie u iśc ił.

Z w a ż y w sz y :
że w  tern położeniu rzeczy  w  ślad artykułu 437 K. H. Ritter®*00! 
Jako w zapłatach sw ych  ustający, Jest w  stanie upadło^®1 
p rzeto : C. k. T ryb u n a ł . .  h .,

Na zasadzie art. 437, 441 i 449 K. H. uznając up»d 0 ^ ^
Izaaka Rittermanna w dniu dzisiejszym  r o z p o c z y n a J ^ J ^ Btraź v 
art. 455 K. H. w zyw a o. k. D yrekeyą P®lioj i a d e  Kom issarzem  
upadłem u, zaś stósow nie do art. 454 K. K  gadziego, a K urato- 
uyadłośoi z grona sw ego Józefa  S okaUtk,*/iisza publioznego i Ka­
rem pp. Sebastyana K orytow sk iego .^ °°e ,a miaBta Krakowa, 
zim ierza R utkow skiego, kupca i oj’/  K, h . og łoszonym  być ma — 

W yrok  n iniejszy w edług *rt- 
koszta  zaw iessa . »„»t»ooyi z egzek u cyą  tym czasow ą bez

Osądzono w pierw**4* 
kauoyi.' rpodpi**00)  A - Karwacki. — Librowski.

roje w sźystkim  komornikom eto.
Zaleca i ro»k» (podpisano) A. Karwacki. — Librow ski.

Z e„dność niniejszego W yciągu  głów nego z oryginalnym  
W yrokiem poświadoza

C. K. Trybunału W . Ks. K rakow skiego  
P isarz L i b r o w s k i .

( L  S. )

O B W IE SZ C Z E N IE .
P IS A R Z  C E S. KROL. T R Y B U N A Ł U

Wielkiego K s i f s tw a  Krakowskiego  
Podaje do publicznej w iadom ości, i i  naDa żądanie



Dodatek do Czasu.

Konstantego Morbiłzera Ob. M. Krakowa przy Ryn­
ku głównym pod L. 2 3 6  /.Hmieszkrłego, sprzedaną 
zostanie w drodze licytacyi publicznej kamienica 
w Krakowie w Rynku głównym w Gminie II. pod 
L. 2 3 8  -położona, do Szymona i Katarzyny zXiki, -  
lowskich Sikorskich małżonków należąca, w stanie 
takim w jakim znajdować się będzie przy nabyciu. 
Granice lej kamienicy są następujące: od północy 
frontem na główny Rynek, od wschodu i południa 
z domem X. ‘>£37, wreszcie od zachodu z domem Nr. 
239 .

Zajęcie rzeczonej kamienicy dopełnił komornik Fe­
liks Stróżecki w dniach 30 , 31 sierpnia, 2, 3 wrze­
śnia 1852  r., na s.itysfakcyą 3 0 0 0  złp. z procen­
tami po 7°,0 zalegttjącemi w monecie polskiej, które 
w treści s w e j  stosownie do przepisów prawa d. 17 
września 1852  do Nr. 7 9 0  do wykazu hypoteczne- 
go zajętej kamienicy Nr. 2 3 8  wpisane zostało.

Cena szacunkowa i warunki licytacyi zatwierdzo- 
nemi zostały dwoma prawomocnemi wyrokami c. k. 
Trybunału W. Księstwa Krak. Wydz. II w dniach 
9 listopada 1852 i 11 marca 1853  r. zapadłemi 
w osnowie:

Cena sz a cu n k o w a  kamienicy pod I<. 2 3 8  przy  
R ynku g łó w n y m  w  Gminie l i  M iejskiej  stojącej, u -  
s tan aw ia  s i ę  na p ie r w s z e  w y w o ła n i e  w  summie z ł p .  
1 4 ,3 0 0  w  kurant grubej srebrnej monecie polskiej,  
która dopiero na trzecim terminie l icytacyi zn iżoną  
zostanie do % części, i od tak zniżonej ceny , bez  
n ow ych  obwieszczeń licytacya dalej natychmiast kon­
tynu ow an ą  będzie.

2)  Chęć licytowania mający, złoży na vadium '/10 
część ustanowionego szacunku to jest złp. 1 ,430  
w kurant grubej srebrnej polskiej monecie, które u- 
traci w razie niedopełnienia innych warunków licy- 
taeyi i nowa licytacya na koszt i stratę a nigdy na 
zysk jego, ogłoszonąby została, popierający jednak­
że sprzedaz Konstanty Merbitzer wolny jest od sk ła­
dania wymienionego vadium gdyby się oświadczył 
z chęcią licytowania.

• 3 )  Koszta egzekucyi i licytacyi, jakie wyrokiem
oznaczone zostaną, wypłaci Nowonabywca za kwi­
tem Adwokata sprzedaż popierającego, jak równie 
zapłaci podatki z roku ostatniego, co mu z szacunku 
potrącone zostanie— po dopełnieniu czego, otrzyma 
dekret dziedzictwa z prawem pobierania przychodów 
od daty nabycia, zaś resztujący szacunek za asy- 
gnacyami sądowemi na skutek prawomocnej klasyfi- 
wfnia wypłaci Z Procentem 5%  od daty zalicyto-

W  ierasyciele mogli ;p rz y j^ ć  w y p ła ttj  i ban k n o -
tami bądź monetą kursującą — lecz w odpowiednim 
kursie do monety, jaka rewersami w hipotekę wcią- 
gnionemi jes t  objęta.

4} Widerkauffy jtkieby mogły być produkowane- 
mi, pozostaną przy nieruchomości, z obowiązkiem 
opłacania procentów po 5%.

5 )  Należytość odsetkowa do Skarbu publicznego 
nie będzie mogła być potrąconą z szacunku wy licy­
towanego, lecz opłatę tę jako i inne wydatki przy­
wiązane do ustalenia i przepisania tytułu, sam No 
wonabywca z własnych funduszów poniesie.

6J  Nabywca obowiązany dotrzymać Karola Riim- 
lera przy dzierżawie domu pod L. 2 3 8 ,  w Rvnku 
głównym położonego do dnia Igo czerwca 185*4 r., 
na zasadach kontraktu urzędowego w dniu 7 pa­
ździernika 1852  r. przed Notaryuszera Strzelbickim

In se r a ty . . . .  FABRYKA BACHINi e m c s i t  mmmh i narz<*lz i ro ln iczych
, A/ I F  . • I  • • £ 4  r ^• rłipnorownanpl ? I a  > # > ł Ś3ĘdJ^wh^ / M D O I / / 1  d i / i  t V n / l  /« > • t: Znany * nieporówDanćJ u*ytBO,noścj •wej i u iy w tn y  pFfcz w #*lu-

j ce biegłych i* • P l 'U iv ą  do o nadlani* kamieni pr*y godnych 
j robotach, *‘P ^ ś,. ,u , mostów, s*iu? , cvu>tcrp itp. -r- n rjii

fundamental? i w *8 ogci wody cak ł* d an y ch , dla utworzenia w o- 
do trw ałcg 'ł l'° 1 u n*d fundamentam i, przeciw wznoszeniu kie
nilffoci. dale) u v V,any j a ^0 (I5aprawa tam e dr>ie w budowlach po- 
mimo .eieflk‘ śm !"u™ bib sklepicoia, wielkiej mony i trw ałości po­
trzeb* — 1 t  | V*. na ściany wapienne, mianowicie na *okle, 
przy V - y r r l  »  ' nnych “ Hiobach sz tu k ite rv jn y c h , przy w iążą­
cych 8chod»on, w ogóle tam , gd d e  tynk wepienny częścią za 
m iękkim , częs tą nie d, 66 trw ałym  byw a, następnie oelem zapo­
bieżenia g a i1510 *!'11 oclem zaradzenia dobywaniu się wody i.w il- 
gooi w il,f nl‘;*°n’ *  **ctególniój też przy osadzaniu w murze be­
lek drewniany j es  ̂ ^  nabyoia zawsze św ieży na centnary
w Krakowie w handlu pod flrmą

A n t o n i  H c c l z e l .

KĄPIELE SIARCZANE
C469-> .. w  jLiibicniifi c*-»)
w obwodzie Lwowskim, otwierają się z d. 2 0  maja
wanef  Łaz i e h k ^ adu lu b ie ń sk ic h  kąp ie li u rządzając  nowo zbudo- 

aZ16n 1 ’ w chęci przysług i d la c ie rp iących , zaopatrzy ła  się 
y Porcelanowe i lak ierow ane, i przysposobiła  na  wzór za- 

gram cznyc S * l a n i O W e  k i ) | ) ! c l c  .  k tó re  pod okiem  do- 
wia< czo tg o  r 2 własnościami wód L ubieńskich  obznajomionego 

t o -tora met ycyny, ch irurg ii i akusąeryi W* M ossoczego, u tw ier­
dzić nieom ieszkają tę 3}aw ę) z j a t ;ćj  się 0ddaw na szczyci hygie- 
niczne źrodło  Lubieńskie. K u wygodzie zaopatrzono domy m ie­
szkalne w dostateczne m eb le , przyrządzono T rak ty ern ię  z wyborną 
k u c h n ią , a  k u  rozrywce j uprzyjem nieniu p o b y tu , przysposobiono 
sale baw ialne, bufet, gabinet czytelni i m uzykę miejscową.

L. Zidenietcskiecjo i Spółki
w K rak o w ie , donosi szanownym in teressan tom , iż posiada obecnie 
znaczny zapas gotowych m achin i narzędzi ja k o to : pługów  (od 8 
do 12 z lr. za sz tukę), b ro n , plewników, g r a c , eztyrpatorów , siew- 
ników, s ieczk arń , m łynków do szrutow ania owsa d la  k o n i, j a k i  
do zielonego słodu itp . po C C H t t C l l  l i a d t T  H l x L i c l l .
* a  h t t t r y c l i  d o b r o ć  i  I n t a l o Ń ć  n a r ę c z a
pod zobowiązaniem  zw rotu pieniędzy, gdyby narzędzie przy próbie 
okazało się nieodpowiednie celowi. J U o C a r i r f c  gotowe z  k ie , 
Ja tam i rożnego ga tunku  podług  najnowszych system ów  z wszeL- 
k w m O t .te g o  potrzebnem i rekw izy tam i, fabryka dostarcza o d  

, l °  b t f O  a l r .  .z ustawieniem  na m ie jscu , tak  iż ku ­
pujący nieponosi żadnych w ydatków prócz transportu . Szanowni 
interessanci m ogą się naocznie przekonań o dobroci M achin i N a- 
rzę zi gdyż na ią d a n ie  każda próba  zaraz w fabryce odbyć się 
może -fabryka przyjm uje w zam ian : sta re  lane że lazo , m osiądz i
f u  i, ^i° Cenac^ zwyezajnych. D la  osób z dostateczną ewikcyą 
fabryka k r  dytu udziela. (4 4  7 -1 -3 )

ćw ierć  mili cd Bochni położona,  do Podcdw o-

K^iżej podpisany m a la rz  i lak ie rn ik ,  po- i»d*Ji|o se k re t  tąk  
zw anej m a s s y  m i n e r a l n e j ,  k tó ra  na w ys taw ie  
W Londynie  ogólną na siebio u w a ę g  z w r ó c i ł a ,  i ze 

. . . B.x. u  na swoji} łku teoznośó  medal o t r z y m a ła ,  poleca się do po­
w lekan ia  t a k o w ą  dachów że laznych  itp. w sze lk ich  przedmiotów 
w y s ta w ionyoh  na  zepsucie p raez w p ły w  pow ie trza  i wilgoci . — 
M a ssa  t a  może być z a p ra w ia n ą  wazelk iemi ko loram i,  i niżój pod­
pisany  p rz e k o n a ł  »ie sąm  o d oskooa łośe i  takowej.  Oraz poleoa sie 
do w szelk ich  robót m ala rsk ich ,  jako  t o :  malowania  pokoi, lak ie ro ­
w an ia  eto. i r ęczy  za  r ze te ln ą  robotę i Jak  ns ju m ią rk o w ań sze  ceny.
C , . R . .. C J u s la w  Ł iiu lt j i i i i s t ,
L J  R y o e k  N . 2 3  k a m ie n ic a  W żn e J  M ąc e jń k k iń J .

Uei H n n i r u s a  v\ o. r r a n d e f «  C o m p .  | n  H i e n
is t  e rsohiencn und in alien Bochhanfilnngon zu haben in K rakau  

bc i  J u l iu s  t f  ild t:

Die |eifqticffeii
von

von
D r . 3 I i c h a e l  Z i r t e n i e w s k i .

( 4 6 1 )  P re i s s  3 0 k r .  CM ze.

REALNOŚĆ rza  należąca,  pod N. 29, obejm ująca  3b m o r -
J - s t  x  w olnćj"reki  ar a n t u ’ " zabudowaniami i ogrodem owocowym, 
w icach Y t  "  sprzedania .  Bliższa wiadomość w S z w o s io - ’ 

u c. k. k o n t ro lom  kopalni s ia rozaa e j  ( g a i )

.* !' fcr 2l’6 ,  '  208  pod Bahnh fem.
i ogrodem “ “ n W i  ° r a n ż e r y ą  u p r n w i d o w ą n | , oficynom!
tamże do sprzedan ia  PuWierzehni m a ją c y m .  Je s t  z wolnej  ręk i  
------------------ ---------------  ( 4 4 8 - 1 - 3 )

S k ł a d  F u t e r  i  C z a p e k
E1SHJL 1ŁIWS

w K r a k o w ie  Aer. 22/3.
Pow ró c iw szy  z Lipskiego j a r m a r k u ,  poleca aie św iążem i to w a ­

rami fu trzancmi o raz  czapkami letnieini w n a inow sz iTh  r . s n n .e l ,  
tak  cy  wól nenii jaRo i u n ifo rm ow em i, przyozem zaw iadam ia  S z a n o ­
w ną  Publ iczność ,  żo p rzy jm uje  w szelk ie  f u t ra  do p rzechow an ia  
prge* la t0 -__________________________________ ( 4 5 9 - 1 - 3 )

iu.) P o d z ię k o w a n ie .
M ,ż  mój oddawna na piersi cierpiący, zachorował na  zapalenie 

p łu c  w  n a jw y ż s a y m  s to p n iu ;  g d y  p r z y w o ła n y  k u  p o m o c y  le k a r z  
ż a d n e j  u lg .  m u  p r z y n i e ś  „ ie  z d o ł a ł ,  o w sz e m  c i e r n i e n i .  J e g o ^
d a le .e  się wzmogły, że ani leżeć , ani o d d y c h a ć /a m ' spać p r z ^

1 , a  dn i. '  " 0cy nie m óS h  a  w idząc źe z każdym  dniem m niejsza

k tó rT z a  2}’Cla’ P0Skłam  P° W - A ch ta  D r‘ medycyn y w B rzeżan aeh  
k tó ry  za pomocą m agnetyzm u zw ierzęcego, męża m ojego cudownym
praw ie sposobem w kró tk im  czasie , rów nie ja k  wielu innych uzdro- 
w ił: za k tó ry  to ra tunek  najdroższego mi m ęża, publicznie podzię­
kować jes tem  obowiązaną —  Janczyn  dnia 9 m aja 1 8 5 3 .
 .   1 e r  e s  a  J c i r m ę i r k o w s k a .

D la  dogodnośc i  P P .  G o sp o d a rzy  wie jsk ich  M i t  l a d  p s,w 
M t a t O W $ l k A C £ j f O  w S u k ien n icach  w K ra k o w ie  za  ipa trzony

(4 1 6  - 8-1 Oj)zo sta ł w zapasy

zeznaripgd.
7. W  ciągu dni ośmiu po licytacyi ,i przysądzeniu 

kamienicy, każdemu wolno jest zaofiar iwać <*/8 część 
nad wylicytowany szacunek, którą gdy złoży sto­
sownie do prawa w kanceląjyi pisarza c. k. Trybu­
nału Wielkiego Ks. iK.rżtk.otyjskiftgo, w Krakowie przy 
ulicy Grodzkiej pod 'L. 106 posiedzenia swe zwykle 
odbywającego, dalsza licytacya na następnej audyen- 
cyi m i ę d z y  nabywcą a ofiarującym */« część konty­
n u o w a n ą  b ę d z i e .  ^  3 i

Sprzedaż wspomniona odbywać się będzie na au- 
dyencyi C. k. Trybunału Wie|. Ks. Krakowskiego 
W Krakowie przy ulicy Grodzkiej pod L. 106  zwy-’ 
kle od godziny lu e j  rano posiedzenia swe odbvwa 
jącego, za popierałem adw«i Stanisława B iL ó "  
skiego, w Krakowie przy ul,Cy Szewskiej pod L. 332  
zamieszkałego. . .

Do której wyznaczają się trzy termin#;
1 )  na dzień 26  Iipcs . '
2 )  na dzień 3 0  sierpnia
3 )  na dzień 4  października

. I ..n Ił

1) P re i s s  3 0  k r .  CM ze. I ^  f  v « i  b -  H-l i

Po wydzierżawienia wieś W ip S Il
l W  / % .  w s n l f i r ! " 1 aośouicn m uro- I na nąicieńszą m ąkę mielones-o. i>0i . „ .  r .  - .  .  ^■IR A B  U5B NA

złr 5 -° mirgÓ'v P,il 1 /?kw  ZA*s"lftm-'-‘ w "artości 1000z .™,7 1 ProPiuacyą. — Informuje W. A. b*]epm»ki w aptece cc-
“ r i 1 We Lwowie, albo zarząd ekonomiczny w Urlowie przez 
Z b ° raw  ____    ( 1 3 4 - 1 - 3 )

, K ilk a  t y s ię c y  w y p ró h o w a n e j d a ­
c h ó w k i j e s t  do sp r z ed a n ia  w  hand lu  

H e i T m a n a  w  K i‘ak ° w i e - (4fi1)

1853
,   ̂ _  r  |  J«■ w - -  '

W zywają się przeto na takowTą lrcytacyą wszySfy 
chęć kupna mający, tudzież wierzyciele prawa r!łe_ i 
czowe posiadający, aby się na pierwszym terminie i 
licytacyi stawili, i prawa swe przy ustanowieniu ad- 1 
wokata pod prekluzyą produkowali.

Kraków d. 1 0  maja 1853  r. W i d e r a k i e w i c z .  j

Ki i i i  -JLiSi
fabrykant Fortepianoiv

we Lwowie pod N . 5 6 w R ynku od wchodu D ykasteryalnćj ulicy 
m w kam ienicy Tow arnickiego zam ieszkały:

zawiadam ia Szanowną P ubliczność , śe  dosta ł świeży transport

FORTEPIANÓW WIEDEŃSKICH
Z najpierwszycli fabryk, które .za najpon,IcrnleJszd cenę sprzedaje. 
Przyjmuje także w zamian stare Fortepian3 za nowe, i za ;cil trwa_ 
ł °ść  oraz i dobroć zaręcza, jakotei i wszelkićj reparacyi Fortepia- 
n”w podejmuje się. (4 5 4 -1 .6 )

w  'igielni w  LDDWINOWIE przy Podgórzu
O b wieszczenie.

I w ypiła  n y r r  v Ę  MJW/H m ~ 
k o w a  p0 * ‘ wapno w dobrym ga tu n k u  i odstawia j e do K r a -  

! -IB oenie :

c c g l r f  ^  * 1 5 * . 
w a p n a  3 $

PrókoliMBĆJ°S*M,at“aJw8g? bnduJ9«yoh «'J w Krakowie,,(„dzież
alioyjskićj. ( 400- 1-8)

W o l f f  B i r n b a u m
Wfthnn J..I l rt-nturku i odsta,

S to la rszozyzna ,  l u s t r a ,  zegary ,  chus tk i  tu reck ie ,  tiule, o ra z  k o­
ronki,  niemnićj  inne e fek ta ,  będą w  dniu 20  b. m. i r . to jes t  w p ią ­
tek  o godzinie lOtćj z r a n a  aa  placu obok gm ach u  Sukiennic m ia-  

b r a k o w a  w drodze s e k w e s t ra c y i  adminiatearyjnej  przez  publi-  
( 47 5 )  y t a ° y ?  zprzedane. — K ra k ó w  d. I I  maja 1853 r.

S ta n is ła w  S ierm ontow sk i, sek w . delegow any,

( 1 0 °  « « •
C etnar w iedeńsk i....................  ....................... •.. . k raj carów 13

s s s ^ j L w  tt )

mp palony
1 Cetnar wildtńsl7 '’ 1 WSZelkiCh wewn?‘rzny<*:
Cetnar pnlski " |  _*' |  * ] [ [ [ [ [ ' '  [ ’ ' kri« ca^  26

wierć krakow skićj wagi 80  funtów  polskich . . . .  ” ^

Kości mielone
'.j ako najskuteczniejszy nawóz

i  C etnar w ie d eń sk i.........................................    „ ,
1 C etnar p o l s k i ............................................. . ! . . .V . . . / . ‘f  ’ * k r ‘ “

W orek  korcowy kości m ielonych 2 5 0 fnt. polsk. onych- ”
źe trzym ający w raz z w o rk iem  ..............  ^ gg

f r r g p *  Złożone tera  Z03tafy  wzory cegieł" wyborowych z gliny 
ar- z wyczaj nćj i ogniotrw ałćj _  ru r  glinianych do osuszania 

g runtów  i pom ieszkać (drainage), ceg ieł dętych i dachówek, k tóre  
się za pomocą m achiny parow ćj przy m łynie gipsowym w yrab iaj,. 
Zam ówić je  m ożna w adm inistracyi tegoż m łyna lub za zgłosw  
n ie r n s ję d o  P P .  K l U £  i B A c l l c i ’ na  Stradom iu.

Sf®®1 R ozpoczęte w jesien i upłynionćj drainow anie, czyli sztu- 
czne osuszenie m okrych gruntów , m łyn gipsow y otaczających, wja 
śnie teraz  dalćj się prowadzi. Osoby, iy u tą c e  sobie jed n ę  2 najw al 
żniejszych w gospodarstw ie czynności widzieć —  m ają do tego t #" 
raz  najstóaowniejszą sposobność. P U tir  S t e in k e l le r



do Czasu.

FABRYK
,  , ,  J E S T
handel płótna i bielizny stołowej

Herrmanna Gumpertaw  W r o c ła w iu
. p r z ?  u l i c y  S e l i m l c d e h r i i e S i e  w  d o m u  p o d  c z t e r e m a  i  w » m i
poleca «woj bogaty skład bielizny gotowej po stałych cenach; en gros et e*i detail;

płaci się gotówką jako to
pólkoszulki męzkie źakonettowe +„„• „ . ,  . , , .  .

rzyki tuzjn po 1 tej '
”  ” przedniego pł(5tna  ̂ tuzJn pQ 7j 8j 9> 1 0  i  1 2

tal, kołnIer2yki) tu o 2 tal.
gacie męzkie płócienne, tuzin po 9, 10, 11 i 12 tal.

  1_jlAAI nrioMrnflni t . 7 1

koszu le  m ęzkie ch irtingow e, tuzin  po 1 0 , 12 , 14 , 16 i 18 tal.
"  ” p łó tn a  szląskiego tuzin  po 1 8, 2 4 , 8 0, 8 6 i 42 tal.
» « j> holenderskiego -tuzinpo 80 , 8 6 , 4 2 ,4 8 ,5 4 ,6 0

do 80  tal.
koszule nocne p łó c ien n e , tuzin  po 8, 1  0, 12 , 14 , 1 6 i 1 8 ta l.
K aftanik! p ik o w e , 1 flanelu zd row ia , tudzież skarpetk i niciane i baw ełniane , 'w  każdćj wielkości i *  u  t

V l i c l i x i l H  w sze lk ieg o ło d za ju , ja k o to : k o szu le , czópki negliżowe, i pończochy jj*1. . ’po cenach powyższych. > 1 8  hy, w średnim  1 p rzednim  gatunku

Łaskaw e zam ówienia na wyprawy i b ie lizn ę , w edług każdego m o d elu , w ja k  najkrótszym  cza8ie nn t v„, • • w  ,
czm am y, po cenach najum iarkowańszych. ł tl°k-,aunie 1 punktualn ie  uskute-

Życzącym  sobie m ieć dokładniejszą w iadom ość, C C l l I l t k i  Chetn ie  prześlemy.
T rudn iący  się zaś odprzed ażą , na  zapytania fran k o w an e , bliższe o d b io rą  w arunki.

" --------------------------------- ( 4 4  6 -1 -8 )

(4 3 9 ) Ogłoszenie.
Sprzedaż dóbr Dobronia to K ró l Dolskiem.

V°  niee,1;> Eugeniuszu Saint Paul, w ła -  
M o ieh , ddbr Dobronia do spadku po tymże przystępujących i w sku­
tek układu oraz złożonej dekUraoyi tychże /(e u U e I« « ó w ) , za­
w iadam ia n.niejssem, iż w dniu I czerw ca h. 0 godzicie 2 „  po­
łudnia w mieście Szadku w kanoclaryi podpisanego rejenta odbę­
dzie się publiczna bcy tacya  na sprzedaż ryczałtem  (oprócz inwen­
ta rza  I ruchomości dóbr ziemskich Dobronia w okręgu Szadkow­
s k a ,  powiecie Sieradzkim  (gubernii W arszaw sk ie j) pomiędzy mia­
stam i Ł « k  1 Pabianice przy drodze bitej fabrycznej z W a isz a n y  
do Kalisza mc daleko od kolei żelaznej W arszaw sko-K rakow fko- 
Wiedensko-VV rocławBkiój egzystującej położonych, od lat 54 w po- 
Biadaniu Jednej i tćj samej farnili z o* tający eh, w gruntach i g ran i- 
oach nie spornych, ź.dri^ pożyczka publicen^ ani .kanonem nie ob- 
oięionych. W  dnbrnch .tych wy ł*»*iA^ayoh t i f  na ą p rr.ed a i, JBnąJ- 
duja  ̂ aic fctawy, #^Ki .ze zbiorem od ZOO do » nawet 300 fur 
s ian a , ia»u o k o ło  16 w łó k  nowo-poJafcich każdego gatunku drze­
w a , z k tó re g o  %  oreżci zdatnego, a ogólna rozległość gruntów 
około 100 w łók m iary n o w opola ki e j , a  w znacznej czyści pszen­
nych. kościoł parafialnya, ludności około 000 d usz , robocizna wic- 
cąi Jak dostateczna, propingey w oberży przy szosie i dwa w y­
szynki , gorzelnia z browarem — m urow ana, dom mieszkalny 
obszerny wygodny w dobrym stan ie , obok niego ogrody z oran- 
żeryą i an m asarn ią , w szystkie budowlo gospodarskie dogodne, 
w dobrym etan ie, w ostatnich latach nowo pobudowane. Każdy 
przystępujący do Jicytacyi obowiązany z łożyć  na ręce rejenta liey - 
ta:-yą odbywającego v a d iu m  w ilości rsr. 7500 (rubli srebrnych).
O całym  stanie i bliższych szczegółach oraz warunkach pod j a -  
kicmi s p r z e d a ż  dóbr Dobronia następuje, chęć licytowania mający, 
przekonać się może w każdym czasie na Renecie wsi .Dobronia u 
rządcy w kanoelaryi podpisanego rejenta.

Szadek w kwietnia 1853 r.
Stokow ski, R. K. Okr. Szad.

KIERSKI NIKODEM,
mieszkający w Y\ s cli o wic w Księ twie .Poznańskiem, opatrzony 
w św iadectw a znakomity ch agronomów i osób ogólne posiadających 
zaufan ie , szuka pomieszczenia jako  rządca dóbr większego m ajątku 
"  Galicy'.__________________ “ [366-3]

(3 7 3 ) (4 -6 )

W ziąw szy od i  go maja

r  ~
r. b. w  dzierżaw ę

Ogród Strzelecki,
podpisany ma zaszczyt uwiadomić Prześw ietna Publiczność, iż u 
niego dostać można w szelkich potraw , kawy, ho'rbaty. lodów likie­
rów , win krajow ych i zagranicznych, piwa i innych ńapojów w na j­
lepszych gatunkach i po nujumiar-kowań szych cenach. — Przyjmnje 
także zamówienia na obiady, podwieczorki i kolacye z zapewnie­
niem , iż wszelkie żyozenia pod każdym względem według możno­
ści zaspokojone będą; — p.zyezćm  przedsiębiorcy usilnćm bodzie 
s ta ran iem . aby dostatnim wyborem dostarozaoyeh a r ly  ułów i 
prędką usługą  skarb ić  sobie względy szanownych g o śc i, których 
ninielszćm uprzejmie zaprasza w nadziii licznego uczęszczania.

I W X S a  Majówka z illuminaoyą i sztucznemi ogniami, o ile 
pogoda pozwoli, .będzie m iała miejsce w Ogrodzie S trzeleckim , o 
oaóm osobne afisze doniosą. (4 4 0 -2 -3 ) J a n  B ernre iter .

^ a r % a d

ZAU1N KĄPUŁHE60
r o t „ , V » i ~  mwy„

mnożono, dodawszy im drug , k oci(51 , J '  ę Iaz,enefe Po­
kopano drug i obszerny w odozbiór. ■ ®rzewuJ4 cy , oraz wy-

N ow a droga, po równinie prowadząca : -  ,
w ielce ułatw iająca, starannie żwirem  wv yS,  °  Za a Ju  ta ĉ

Doświadczony i z lckarskiem i ź ródeł ^wGl l i ™  • h
M edyk obejm ujący zarzad zakład własnościam i obeznanyJ ,, y , a  ą  a,lu) przyczyni się gorliw em i stara-

Pomyślnych kuracyi skutków , tudzież do u trzym ania sta łe ­
go  porządku. .

Znana jest powszechnie skuteczność wód Iwonickich jod i brom 
zawierających; w gazie zaś wydobywającym się z źródła „Bełkot- 
ką  zwanego, Iwonicz posiada środek lekarski w nowszych czasach 
korzystnie używany we wszelkich niemocach piersiowych, « ponie- 
waż doświadczenie nauczyło, jaJc drflece pomocną bywa i  en ty  ca d la 
osób na pievsi cierp iących , przoto poczynione będzie-rozporządze­
nie, aby przy źródłach  dostać można CO rano Świeżo przypraw ionej 
żentycy, do czego sposobność nastręcza wyborna i obfita w wonne 
z ioła g ó r tam ecznych pasza.

Usilnem  będzie zarządu łazienkowego staran iem , zadośćuczynić  
każdem u słusznem u żądaniu i przyczynić S;P „ ;i„ i , , , .
jjego działania, do wygodnego i przyjem nego szanownych g o l i ł o !

O tw arcie zak ładu  kąpielnego w Iw oniczu noo,„ . 
d n i .  l i n , , ! , .  “  " « ł P .  .  ( y a  , d , „

B O M  p i ę t r o w y  *«.-
ped L 246 w Om. V II?  m i.,ta  K raku!!. U jąoy, J e ! 7 .  WT ^  
rek, da sp rz ed a n i.; m ający chęć k u p ie .i. ,  może powziąóć 

18 oW ^n-en.a Qd w ł .ż 0ieieia t . mAc m iea .U jąc .g o . (4 6 T -1 -3 )

I f t o b r a  f iu d y łó w , P ło ty  cza i
ł i t l d y i Ó W k a  m B ^c z u 'n U m  w  Galieyi miedzy

-  -  A i , w»ym * ty ; ” W ° ‘y -
Połwźooe, mające poi. ornego 1583 m“ ^ »  ° kW° 4 ®r,e 
• ‘» i«k i wierzchowin 304 morgów, ° « rodt4"r - ł t k '
m orgów , * prawem propin.cyi w 2 ch k a r / .4 * “ “r* 4!!- 82^
tłem 6 -y i’ * 4 ,1 ,5  m^ 38n,i- 1 ^ ch i e ie n  *pu,tow y ' ' CJ  murQW‘ n,j
B Ó T J .n*e*-vni»'Di 1 * prawem ry b o łó w .tw a , * t ° "

E ło ty c a  z B u iy łó w k , lab be . tejże ?,o k , °
dobru K n* * W0*n®J r ?*ŁI spreedtoia. Obydwa *>ś p0» ! j Ĉ
łów ke r  BaW ó" k!- *  M r td  U .  , i .  l a . j d u j e , tak

° ie •P r t e d ‘ - Bliżaaą wiadomość m oż„ .
w hWe £T ,0 7 e ” *• 8 ->'*'u?0e P°d L - 10**/. »a drugidm p ie t r «  w gmachu zakładu imienia Osnoliriak ch pod L 24 '/
•Zćrn p ię trze , lab u W go Marcelego T a r .a w l.o k ia to  . 4 - 1,* !"  
kra jow ego, no n iżs .ć j Ormiań.kiąJ ulicy. ’ ( ^ 5 °,

Uwiadomienie DeotvstyT
żem nowy gatunek a n e i p l a i i l - ł .  r ' '  ' 7awi,lda,nlam zarazem , 
Ł a ń i k l e h  f r a i i r n a h l e l i  i a n l e r y -
nnićdw irr 1 . l ! "  V * " * € » > » « •  o trzym ał, k tć re , tak
hAI w  l»b w pół szczęki be . najmniejszego
bólu, według uajnow srćj am erykan.kiej met„dy osadzam. Zarazem  
otrzym ałem  także najlepszą w całej Franoyi i Niemczech wvcró 
bowaną k o n i | i o z y e y ą  < l o  p l o m b o w a i i l n ,  która to L i i  
got na w próżnią zęba bez najmniejszego bólu w łożyw szy taż nó~ 
zniej zupełnie twardnieje. — Nadto nndpl,„„U • -V 8 ^ ’ *** P«-su ‘ >1“  Jf«ik?tlircy21
(4 5 2 -2 -3 ) ITIi-a ss> ł '  u * J h c , y )  dentyata.

-1 UllŁA S ław kow ska  naprzeciwko Hotelu Knotza N. 3 7 7

[430]
[3 ]

W yszed ł trzeci i c«warty 1 \ )in

Biskupów Krakowskich \ Kapituły
i jest do nabycia w księgarni katolickiej. Cena ty*h

0 9 8 )  n i  u f l e n l e .
W  państwie P łaszów  pod Krakowem, j e , .

sadzenia posady MamJataryalnćJ, łącznie  j g ej°-e. Dnlinvl °
pensyą 250 z łr . m. k. B lii^ tł policyjnego

ĆICCgO.

f c f t l l l M d l J c y  przy ulicy Grodz- 
uej pod L. 1 8 0  jest każdego czasu do wynajęcia: 

■ d r u g ie  p i ę t r o , składające sie z 8miu pokoi 
porządnie u m e b l o w a n y c h ,  2 c h  przed-
p o k o l ,  tyleż kuchni i spiżarń^ m ogące być  na 
dwa pomieszkania podzielone, z osobnemi piwni­
cami, oddzielnym strychem, schodami ogrzewanemi 
. oświetlanemu  ̂Bliższa wiadomość na miejsctl 
u zawiadowcy kamienicy. ^ 3 8 0 -4 -6 )

(.130)
C8)Świeżst czarna

MMMM
w> wybornym gatunku

sprzedaje się
n a d z w y c z a j n i e  l a n l ó  -  f u n t  p o l s k i

p o  Z  a ł r .  “g a
A W T ® W I H « E Ł Z e j L  w K rakow ie .  

^  Kt0 0 funtow pa raz kupi, otrzyma stosowny rabat. ^

(2 5 0 ) ,  Dla/ g ż ą c y c h  sobie mieć z pi . ^

Spirytus czysty i natural-
ny założony Jest z gorzelni i će6tylatornj

W  Mycowie koło B ełza jest 3 KONIE  
  jJ,młode 1 Gej miary, ładne, do sprzedania
raTiem lub par^. (413-3)

rekwizytem^óu*,1^n.n Aka£*°n^ na 4 0,,0^y * wezeltiem i
ó» p a k o w a n ia  J . T  ■ y ' 7 *»ln*.vami. dwoma kufram i

lakierowmiy na szafirowo. w U « 7 ! l a,,tOWeK01 k ° lo,U Jcllwabne‘ laKic  T 1 woaz^ny^, MHOracj, *a  oooc ziłr. 600.

  \i. *— “S'
fron zo w T u k ie ro w an y , na wiszących resorach _  za z ł r . 670 - -  
obydwa powozy nowe — ®toJą do sprzedania.

Oprócz teg'* mam tokkic powozy k ry te  i o tw arte , z naj­
lepszego m ateryału  w vrebiane. gotowe, za któryoh trw ałość  za­
ręczam . J a n  H e r l l l ł f ,  fabryk, powozów w Białćj.

Wiadomości w tćj mierze udziela tosamo Konstanty L n . z k l e -  
w l e *  kommissant w Oiałćj. (3 9 9 -4 -6 )

. '. na 9f|0 mpod L. 339 po cenach następuj')”- ''  ‘ 0
za garniec czystego spirytusu na 94 T ra le

 j  •____  a.o.icgo 9t,°

tu -
u

prawdziwego żyt#*cS° 
stolarskiego do polit°rJ 1
okowity

esa it. 10 gr, ,15

daje się rabat, jj®®""- 
żna dostnć we fliszach

ranićj od 2 garncy  się nie.spr*®48^ ,  . H 0p»oym wiesól a »
L- ‘    Ola dogo^ śc, hioragy”! ® i. S*rncy

-t»go szk ła

12
4 0

.7 15

, :  grubego szk ła  i  « . ' pf « * y  ‘c ,  me-

st-stfzt,** *'? - T B f M S S■vv*i, 7.a u a s r e  p<raci bic 
w tćjże kamienicy w aptece P°d Koroną.

I j H S r *  Podpisany zawiadamia ®7l,now,ą Publiczność iż -  i
cukierni dostać M i* »  Cza ' Jc6°

r t e t s k l e ,  V *
f i t u r y ,  k o i i i i i n t ,  u l e d e " 81* 1' !  H v , .  .  '  **«»»“lln n l„L .. .  r iih r , ?r »»bj J )ą ry « |lle

‘  bukietów, przyjmuje także podpi6 > T i W f "  HT r oby 
ślubne wieńce w rateus.to«r41l?Jfi*yoh ob*talunki.na m tr-

Jakotói i jnnc c Z r n T c z ?  wyroby. _ ^ s o w „ i f ^ V < > h  pudełkach

kw ia tk ó  
tow c

-  -yń i  55a a w ? a . » - « .  ■
J Konstanty K łosińsk i,  c u k i e r n i k  w  J a ś l e .

o strzen ia  "b rzy tew . P rć 7 7 tk  t . n ' T ”*1 '1 P°s ‘ ulliw anego p ro .z k u  do 
naw ój p rz e w y ż s z , dotąd w s z y L ^
lak , iż dosyć Je st m . ł ą  ty lko  ilość tego p ro .z k u  ph rzeinienfu ń ’ 
syp ać  i b rzy tw ę  po tym  pok ładzie  k ilk a  ra z v  pociągnąć a  h r .  F 
s ta je  się  o s trą . — Jeden  p roszek  k o sz tu je  12 I r  mk ’ J tw a  

P ro szk u  tego dostać  t a k ie  m o i rui u PP . R iedel i c '. P  Milde w e 
Lw ow ie. K. L aszk iew m z w B ia łe j. S . W a rz e s z k ie w i. .  -  w  7  
w icach . J .  K otiers w W ieliczce . A . K a s Z r y l  w icz P  x  
sk i w B ichni. A. B eyer w T a r n ó w i e T  J a s z k i e , ,  '  w  R '
B racia  Ju szk iew io z  w Ja ro s ła w iu . E d. M achulski w  Przem yśla* 
J .  G rzesioki w S ta n is ła w o w ie . Schubuth  «Sr M oraw etz w T a rn o ­
polu -Bracia € z u e ra w a  w C zern in w eaeh  * arno
1 ?  J W f Ó J e * 4 » i e  P o l p k l e m  z a ś  jeden  p roszek  kosztu je  
I # łp .  i d ostać  go m ożna u P P . I,. S ta l riski w W a rsz a w ie  J  W i-  
oznik iew ioz -w P io trkow ie  J .  F e re n so w ie , w  C zęstochow ie J H er- 
dyn w L  M ożdzyńsk i w K ielcach. F .  D utreoni w Sando-

Ucło,!i k " ' ' 10’! "  Lublinie. K a r o l  l l e r - " " "
iZ tS~S> -9)  w K nakow ie, u k tó rego  je s t  g tó ^ n y  s k ła d .

Ważne dla każdego gospodarza.
U przy w ile jo w an a  o. k. k r . J » " “ fabrj 'k*

i t e a r y n o w y ^  ^ w l e c
pod firm ą A n t o s i  H l i i i . » r ' h " ' 7 L ,  w S to c k e ra a
pod W iedoicm , ina to V O r m s ^ o  przed M ,lly  ,M Po«o św iecam i, 
l i  te  n iety lko  od poprzed*«)7fJ. . .8 le > l o t  obok upalającego
się  k n o ta , w y d a ją  p ł c " '" "  -^je "j P '  s z e r s z y  n a k s z ta ł t  g a z o ­
w ego, a  przy tem  n  , |.„ , ,  c‘ , ,

8tadt W «%*®"ej Nje8 r1f  k tóryWz0Wdie, .n P ‘
fem ^  d o ! Ł  f- ^ kTeOyf t k,0St ‘4w 4’r a «htu  i ek ^p ed y ev i, t a ^ 6'

d08UWy tyCh' e * f ‘ brVki 8 tn "k e-
(2 6 1 -4 -6 )

Ni-iejezdm podaje się d T w U d ^ ś o i ,  i ż T T ^ a L i L i T T T b ^  
dzie W adowicl im Jest do

wydzierżawienia młyn
ą>od N. 6 6  w raz  ?, 4  nwrgami gruntu  ornego; ktob» * L
c z y ł  sobie w ydzierżaw ić , rno zy  się  z g ło s ić  ta m ie  1 t a «ow y ż y -

D sta tn ia  p o czta  M o jilg n y , e “ d o w n ie  franco
( 1 6 3 -4 - 6 )



8 Dodatek do Czasu.

j S S B j c g g ^  Dom handlowy F .  *1 *  H i r c l u n a y e r a  i
jgylkĘgJ' S y n a  w Krakowie ma zaszczyt zawiadomić osoby, 

które sobie zamówiły

n a s ie n ie  l i i ik u r u d z y
f koóski ząb) iż takowe nadeszło z Ameryki i odebranćm być

i  ( 4 4 4 - 3 )m oże. v J

Karol S t a w s k i  9 . cukiernik
tutejszy, zawiadamia niniejBzem, i i  sw ą  oukiermę za pewną 
kaucya i pod dalćj przez tegoż położonemi warunkami — na eras
.........................wypuścić zamierza; przytem ta k ie  uprzejmie daje do
wiadomości , i i  tenże Jego z a k ł a d  w zupełnie odpowiadającym po­
łożeniu znajduje sie. Bliższy wiadomość zas powziąśc  moina za 
frankowanemi listami pod adreszą powyższą w mieście obwod -  
wem Jaśle . ( 2 8 8 - 3 )

(376)

k i*
W  Handlu ( 2- 6)

W  K R A K O W I E
d o s ta ć  m o ż n a  ś w i e ż o  z Angli i  n a d e s ł a n odostać można swiezu »

d y w a m y
w nalnowszym guście i w najumiarkowańszyoh cenach. Tudzież 
P n r l l l l l l T  ® fabryki Bayloy &  O. Spring F low ers ,  Wellington  
Bo?qV e “  l i -  Bouquet po 1 z łr .  45 kr E xtr .i t  de Patchouli po 3 
z łr  M y d ł o  (Brown W indsor Soap)  w paczkach po 45, 54 kr. 
i 1 z łr .  3 kr. ni. k.

B *
r

i

edąo ze strony W y so k ie g o  R ządu ,  już drugi rok leka­
r z e m  przy ciepłych wodach Herkulesa obok Mehadyi 
"w Banacic ustalonym, poczytuję sobie za obowiązek o-  
iznajmić niniej9zćm W ysokim  stanom i Szanownej  Pu-  
|b liczności polskiej, i i  obfite te j eszcze  za czasów ^rzym­

skich s ła w n e ,  i w jednej * najpiękniejszych okolic Eu­
ropy leżące wody, przez swe do 4 6 “ Return, s ięgające c iep ło ,  i 
w edług  najuowszćj analizy  swój skład: z solanu sody, ( ch lorn a-  
trium). z solanu wapna (ohlurcalrium), z solanu magnesii (ch lor-  
magnesium), z siarkanu sody (sulfns natri),  z jodyny i bromu, tu­
dzież w olnych:  siarkowodorodu (g a z  hydrosulfureticum), i w ęg la -  
norodu (acidum carbonicum), we wszystkich słabośoiach podrgry-  
ozn ych ,  < enmatyoznych, skrofulicznyoh , stąd pochodzących para­
l iża ch ,  skurczeniu ż y ł ,  g łuchocie  i chromocie, w krostawiznie,  
liszajach i wrzodach; w oierpieniach hemoroidalnych, na knmirń, 
tudzież zatwardzeniaoh wątroby, śledziony itd. nakoniee w bieda­
czkach i oierpieniach macicznych z nadzwyczajnym skutkiem co­
rocznie od 2500 do 4000 słabych używane bywają. Gdy W ysokie  
Rządy dla przyjęcia gości tutaj 328 wydzierżaw ionych , dobrze u -  
meblowanyoh pokoi,  trzy podobnie wydzierżawione traktyernie i 
kawiarnię ustanow iły ,  gdy tutaj najzdrowsre powietrze, najdosko­
nalsza jest  woda, a za pomocą żeglugi parowej na Dunaju ( z  W ie ­
dnia zarówno Jak z tialacu przybywają do nas za opłatą 29 z łr .
m . k.. w 60  so d k in a o li)  » iel*a*nój ko le i p r  ■> bli Ay li Amy sie  ku  g r a ­
nicom  p o lsk im  , m am  n a d a ic j^  i* ninicj.zo oznajmienie poda* niejo-

d n em u  s ł a b e m u  z io m k o w i  m em u  s p o s o b n o ić  p o r a t o w a n i a  s i ł  tw o i c h ,
do czego okolica cudowna, zbieg ludzi niemal całej  Europy, ł z g o -  
dność klimatu, to pod jednym stopniem szerokości północiiej z Iłle- 
dyolar,cin, i dobrze urządzona muzyka nie mało się przyoiyniają .  
Cona pokoju od 10 kr. m. k. aż do 1 złr.  m. k.. kąpieli od 8 do 
12 kr. m. k. Cena kaw y  12 kr., obiadu table d’hote 46 kr. m. k. 
Kąpiele używają się od 15go maja do 17go września.

W  kąpielach Herkulesa obok Mehadyi 30go maroa 1853.
Dr. J u lia n  D y lew sk i  

( 3 9 4 - 2 - 3 )  o. k. pułkowy i kąpielowy lekarz.

(465) W  B I Ó R K E  (2-3)
c. k. Toto. Gospodarczo Rolniczego Krakowskiego

przy ulicy Szewskiej  N. 335/6.
nabyć m oina jeszcze następujących nasion:

Trawa Tymoteusza gar.  kr. 53, 
Kostrzewa w iększa  „ „ 12.

Trawa miodowa gar. kr. 15. 
Rajgras angielski „ „ 30.

Fasola  s ia 'c s a s a  piesza g ir .  kr. 40. — Kukurudr.a ( t e a  praecos)  
bardzo wczesna. dojrzewająca w najzimniejszym roku g ir. k r. 30.  

Kukurudza w cze sn a ,  wielokolorowa, duża, dojrzewająca w końcu 
września, gar. kr. 30.

Kukurudza perłowa, równie dojrzewająca w naszym klimacie gar.
z łr  1 kr. 10. , . ,

Ziemniaki najwcześniej dojrzewające ( w  8miu tygodniach) cw ieio  
złr . 1 kr. 45.

Nadeszła Kukurudza amerykańska, (»*»n» koński ząb), -
garniec kr. 56. -.Aniom

Nasiona te mog^ być na żądanie poestą, p rzes ła n e ,  * do  ̂
no 3 kr. mk. za opakowanie przy każdym garncu.

£ 1 9 ^  Koniczyna nicrozdymajijca i Lucerna piaskowa — juz roz-  
Hpr/ed&ne so B ta ły .

Handel Karola Thicmer
w  j i r » U « w le  w  H o t e lu  D r e z d e im k in i

poleca swój św ie ż y  transport kapeluszy francuskich,
w najnowszym f a s 011'® t °  ‘  r--8*t“k a i niemnićj wiedeńskie
i pragskie po różnych C

W  tymże handlu jest  do sprzedania św ieży  FlU1d0 Imperi&l 
chemik* Jana Rapot w P»r.VŻU do f a r b o w a n i * w  osów.  E ,uU ^  g

praw dziw a angielska cerata na reumatyzm,
łok ieć  po z łr .  H r  30 mk., której U k*«  ^ ■ S u g  
nabyć można. 0 ^ “ Kapelusze podług nad (3 1 8 -4  e l
przesłane na żądanie z handlu tegoż.  _____________

Sprzedaż dóbr lub dzicr-
żawa w Bocheńskim cyrkule przy szosie  od Bochni do f  ł ° * *  ,® 
źą ee ,  dwie mile i pdł od Bochni o d leg łe ,  j e s t  dwoje dóbr K 
z osobnym tabularnym wykazem , z pięknym domem m u r o w a n y  
n ow ym , w szystk io  pobudynki murowane w najlepszym stanie; — 
z browarem piwnym i wódozanym murowanym — 425 morgów i 
1062 kwad. ornego gruntu i ł ą k  485 morgów 1368 kwad. lasu m »-  

, są  z wolnćj ręki każdego czasu do sprzedania lub do w y -  
dzieriawien;a Bliższa wiadomość w  biórze Admin.„Czasu“. (3 1 4 — 3 )

( 6 -9 )  

fruktów w ł o -

- 1  m
(257) w  Rzeszowie
właśc ic ie le  handlu korzennego, składu w ik tu a łów ,  truktów w ł o -  
skioh i w in ,  p o l e w ł  ®*annwnej Publiczności wyżej  pomieniony 
sk ład  pod godłem „ Opatrzność“ ła sk aw ym  względom. S z c z e g ó ło ­
wo polecają właśnie nadeszły transport J I E K B A T Y  od ceny 
1 złr . 36 kr. do 5 z ł r  30 kr. mk. funt. — Kuna Jamnika 
od 1 złr. 36 kr. do 40 kr. mk. kwartę. — ń w t e e e  stearynowe  
kościelne i stuło w e  -  L i k i e r y  i K o * o l i « y  wszelkich g a ­
tunków. -  P » g ‘ T ‘  P e k t o r a l n e ,  C u k r y  a n g l e l s U t e ,  
K i e ł b a s y  P » -« » '» H ' * « k i e  i  x b a r a z k i e .  -  Komiasa w sze l ­
kie szozególnie co do k o l i  n a w o ż o n e j ,  dla posiadaozów zie­
mi 'niezbędnój, przyjmują si?. J  _______________

Ważne doniesienie optyczne.
Aby u n i k n ą ć  bo le sn eg o  i azkndliw ego w r a ż e n i a  ś w i a t ł a  i b la sk u  
d la  o 8 ł ‘**, *0 , , e * °  W w » k u  — w yn a la z ł  s ł a w n y  optyk pa­
ryski d a v u b a r x v n e  S z k ł a  do okularów, za p o m o c ą  których  
oko nietylHO n a d e r  przyjemne w r , ż e nie  czuje,  a le  t e ł  J ed n o c z eś n ie  
od d a l s z e g o  o s ł a b i e n i a  ochrania się .  Takie s z k ł a ,  które już od 
w ie lu  osób z zad o w o len iem  używane s a ,  s p r o w a d z i ł  i p o lec a  w o-  
p r a w a c h  żądanych. ( 3 4 5 - 4 - 9 )  ‘ A. B iasion  w Krakowie.

» ziękując Szanownej Publiczności za ud ielonc mi za­
ufanie podczas 8mio-lctnićj  praktyki mrjćj we L w o ­
wie, donoszę zirazeiu ,  że  w pracowni mojej w W ie ­

dniu nu_ „ K o h j m a r k t  “ N. 2 5 8 ,  wyrabiam w nowym sposobie

wecdzidła ze złota i guttaperchi,
tudzież trwale osadzone Z e b V  C Z O p O W C  {{“ t).'"*" ““

Całkowite wędzidła „j ,  sprawioja najmniejszego bólu ani przy 
osadzaniu ich ani w czasie żucia, choćby najłykow atszych  potraw, 
Z powoda giętkiego i0h pokładu i preylegaja szczelnie do dziąseł,  
przez co uni a s e tyle niemiłego obracan a sie wędzidła*

Zęby c zo p o w e  o s a d z a j ,  sie t r w a l e  bez o b w i j a n i a  t a k o w y c h  b a ­
w ełn ą  lub kitem, przeji 00 „ n | | ł a  s | »  tak częstego wypadania  
zę b ó w  lub ich p o ł y k a n i a ,  j n k o t e i  z w y k ł e g o  c u e l i n l ę c * »  UBt
i  bawełny powstającego. A d o l f  .
( 2 5 6 — 3 )  Dr. med.  i c h i r .  d e n ty s t a  z W i e d n i a .

Na Kochanowie przy ulioy N o w y - ś w i a t  pod N. 157 j e s t

Szynk iząjam m
i gościnne pokoje do wydzierżawienia od 1g° lipca r.b. [ 4 2 0 - 2 - 3 ]

R l n f l l l l ł k f i i / *  pod L - 33 w  V U ' P i ł s e k t ak łada-  
jąca s i ę :  1 )  * łmin morgów gruntu 

ogrodowego; 2 )  z 600 drzew ow ocow ych;  3 )  z trzeoh stawów  
zarybionych; 5 )  z pałacyku murowanego w środku ogrodu; 5 )  
a 4rech pawilonów, itajni,  w ozow ni,  obory, oranżeryi itd. itd. itd 
wBEVRtko to  m u r o w a n e  i w  d o b r y m  a t a n i e  b ę d ą c e ,  J e s t  k*żdejc< 
o»*»u »• wolnój ręki .1 ■» sprzedani*. (321—S

Fabryka i Pralnia kapeluszy słomkowych
(338) A L E K S A N D R Y  R K Y M IB R I (3)

w K r a k o w i e  p r z y  u l i c y  G r o d z k i ó j  N er83.  
dostarcz* kapeluszy słomkowych i wyroby wszelkich strojów dam­
skich w najkrótszym ezaaie i za n ijumiarkowańszą c e n ę — polec* 
zarazem swój transport w najświeższym guśoie s łomek florenckich.

W Ic s  K a m io n k a  w ie l­
ka, milę od Sącza położona, z budyrknmi n.urowancmi w zupełnie  
dobrym stanic, z m łynem , tai lakiem, zaszanowanym lasem. Jest 
z wolnej ręki do sprzedania. I"® u  dopłatą 20  do 30 ,000  złr.  
mk. na większo dobra do zamiapy. 0 J t  ■ Bliższą wiadomość udzieli
A dnm  Dr.  M u r a w s k i  w T a r n o w i ( 2 6 8 - 4 - 6 )

1  m S M M U D
z  dniem 12 go  o tw ie rHją s ią

kąpiele swezane
1- „Ar* i T  l*fllłłvOPnJo : __ ___ _tuk s łynne  ze swój sku teczności .  T rak tye rn ia  

sr0(!y  d la  Szan. Publiczności przvtrn ow anę.
i in n e  w y -  

(442—3)

. „ i , ,

asie* K it; lKKicn i __- -m ____

n o i n u k l  off<*o d ° w e ?M ł  r . i ? ć  zarazem mogą do g a s z e n i

o b r a z ó w  Ś w I ę t y c B j  •
ków, * Których n.Jmmejsze ale km _  w  iem
sprzedają się po c z t e r y  z a  a ""tezej
W ydaw nistw a  dzieł katolickich ■ n*u iezvk'polsk i i ł ó " ' 6 ° “ 

francuskiego p Gnenon, »» Pol8kl, ' fo m a e z o n a :Bf.ura z rrnnfUBfciego p Dncnoii ^

„0 sposobie poznaw an i mleczności krow“,
k sią żsa  ta z ryciną sprzedaje się 0  ^ ń ł e c z e ń l t w * ‘‘p M y j ’* "0B> -

Sią P u b l i c z n o ś ć ,
ąż  

n ien ia
ryciny sprzedaje 

dla wszystkich w ars t^
W końcu  zawiadaniin r , — „ 01, -

garnia obarczona  massą o b ra*^w ‘ ' 'grafij paryskich,
postanowiła  dla kupujących  aź “ °  Ia S° sierpnia z n a -
czne czynić ustąpienia .  ________ ( 4 4 0 — 3)

(406 )

,W . państw
Wlenia od

S a ?»  Potrzebnćj w iadoruośo' u W g o  J ł t c l |

- “T.Z5S*łxs.L”S  h ' -
K o n s t a n t y  S o b o l e w s k i ,  Redaktor o d p o w ie d z ia ln y .

Wydzierżawienie Dóbr. (2-3)
w ie Skałat,  obwodzie Tarnopolskim, jest  do wydzierża-  
'6 o  lipea 1853 wieś ' . J vef  “6  okoliozności
»«*• Mający chęć lirtfmi /  raoi!% Bi?

Można zaśis Narządu dóbr Sk a ła  „  *l*Dkowanemi udac.
" °  . d w o k a f e . potr®tbnćj wiadomości ^  W g o  ^ ^ f a M a h n o w s k i e -

^  M a lin o w sk i.

w  D r u k a r ń 1 C z a s u .

ZAKŁAD SŁONYCH KĄPIELI
w  Wieliczce,

którego zarząd z począ kiem roku odebrałem i odpowiednio celowi  
nowo urządziłem , będzie od połowy maja •». r. do publi- 
cznego ożycia  otwartem. Wazoclutronnie uznane zbawienne kkutki, 
jakie pomieniona woda, jedna z najmocniejszych w podobnym ro­
dzaju, na wszystk ie  niemooy, szczególnie zadawnione i przestarzałe  

y w ie r a ,  ozynią dalsze wyliczanie chorób pojedyńozyoh tutaj zu -  
łn i e  zbytecznćm. — W ieliczka dnia 20g;* kwietni* 1853 r.pełnie 

( 3 8 5 — 3) Dr. Ż e b ra c k i,  fizyk miasta.

(3*9) Nakładem m
D .  Ę .  f R I E D Ł E I H A

Księgar/.a w Krakowie Ner 5d37.
w y s z ły  następujące książki katolickie ,

potwierdzone przez Przewielebny IConsystorz Dyecezyi Krakowskiej, 
które nabyć można we wszystkich księgarniach krajowych i zagr.

W Warszawie u Rud. FH1EULEIM
księgarza przy ulicy Senatorskiej N . 4 60.

B óg n ajw yższe  D obro, zupełnie nowe wydanie poprawione, 
na papierze welinowym, zip. 6.

Bogarodzica .Marya w Nazaret i na Jasnćj-Górze przez X .
W . Plebankiewicza, 2 tomy z 2 rycinami, zip. 12 .

Czcsc Boga w błogosławionej Bronisławie. 8vo. zip. 1.
Dzień C h rześc ia n iu a  K a to l ik a ,  przez X . F. de Lamenais, 

przełożył z francuskiego X . T . Kiliński. 18. na papierze welino- 
wym, ozdobiony ryciną na stali, złp. 5.

K anty czk a ,  Pieśni nabożnych według obrządku K ościoła ś. ka­
tolickiego. Nowo przejrzane i poprawione. N a papierze welino­
wym. złp. 3.

Taż sama na papierze ordynaryjnym 1 0 0  sztuk za złp. 60 . 
K sią żk a  do n a b o ż e ń s tw a  d la  P o l e k ,  (przez z Tańskich 

Iiofmanową), 8vo. na papierze welinowym, ozdobiona 4ma ryci­
nami na stali i tytułem, złp. 1 5 .

K sią żk a  do  n a b o ż e ń s tw a  przez X . J .A . Schneidera. Nowe 
tłómaczenie, z ryciną. 18. złp. 5 .

Modły dla użytku prawowiernych chrześcian przez X . B . Fene- 
lona, tłómaczone z francuskiego. 18. z ryciną, złp. 5.

Moje zbaw ienne godziny, przez M ichała Haubera. 18. 
z ryciną, złp. 5.

M ow y p ogrzebow e B ossueta, tłómaczone z francuskiego.
8vo. złp. 7 gr. 15.

N aślad ow anie  Jezusa  Chrystusa Tomasza z Kempis,
tłómacz. M atuszewicza, przejrzane i poprawne, ozdobione ryciną 
i tytułem na stali. złp. 6.

Obraz ukrzj żo w au ego  Jezusa  C h ry s tu sa ,  przez T .
D o la b e llę ,  8vo złp. 1.

O  h r  an z  N . M a r y i  P a n n y  w Częstochowie przez Peszkiego.
8 v o . z łp .  i .

Obraz ś. W a cła w a
— ś. W ojciecha
— Ił. W incentego  K adłubka
— B. Kazimierza

zdjęte z obrazów 
K ościoła Kate­

dralnego Krakow­
skiego, a malowa­
ne przez T.Kuntze 

Krakowczyka.

— ś. Jacka
—  ś .  Kuneguudy
—  ś. F lo ry a n a
— ś. S ta n is ła w a
—  ś .  W ła d y s ła w a  z Gejniowa

O dezwy Przygodne w przedmiotach M oralnych, Naukowych i
Obywatelskich, przez X . Józefa W incentego Łańcuckiego. 8vo. 
tom 1. zip. 5.

O jcze  n a sz  —  M o d litw a  P a ń sk a  —  lito g ra fo w an a  in  folio , ca­
ło ść  w  p o sta c i k ie lich a . C ena zw yczajna  z łp . 1 8 , zn iżo n a  z łp . 8. 

P r z e w o d n ik  m ło d e g o  w ie k u  p rzez  X. F. d e  la  Mennais, 
tłó m a c z e n ie  z fran cu sk ieg o , z łp . 4.

W ia d o m o ś c i  o obiorze Papieża i dworze Jego. 8vo. złp. 5. 
Z b iór  M odlitw  dla dz iec i z wielu ozdobami na papierze 

welinowym, 24 , oprawne w papier safianowy, złp. 1 gr. 15. —  
(nieoprawnyck tuzin złp. 6.)

Bogarodzica  Mar) a na Jasn ćj-G órze Częstochowskićj, tu- 
zie ro ne wspomnienia historyczne o wizerunku, klasztorze i 

i s ar eu^opisał X . W incenty Plebankiewicz. 8vo. złp. 4. 
piew y Chóralne K ościoła R zym sko-K atolickiego w Bazy- 

e atedralnćj Krakowskiój używane, a w harmonii na organy 
a kościołów parafialnych przez W. Gorączkiewicza ułożone. 

 ̂ 2 Części, złp. 24 .
I  resc nauki chrzescianskiej czyli święte prawdy wiary, 

które każdy chrześcianin znać, wierzyć i według nich żyć po­
winien. Arkusz wielki z drzeworytami, 15 gr. libra zip. 6. g. 20 .

(4 0 9 ) Znana ju ż  we w si Dąbiu poil Krakowem (3)

fabryka pieców kaflowych,
poleca swój przez zimę przygotowany zapas kaflów glazurowanych  
tak białych jak i różno-kolosmwych za najunrarkowańsze s ta łe  
reny w gntowiźoie. — Obstalunki przyjmuje w Krakowie handel 
P. G. M. G o r l i e l  przy ulioy Grodzkiej.

D D f l D T V  A P  V  A do k tó r ®j k a r c z 'r n U r l f l A l l  I H  my z polami i łą ­
kami, browarkiem do wytwarzania
ł T l i m l II i  l l i w s  1 w **ys tkiemi do tego lak  miedtianemi 
U U U U U  1 p i V \ t ł ,  j a |4 j drewnianemi naczyniami i sprzę­
tam i,  roszczarnią i suszarnią w najlepszym będąoenii stanie, oraz 
nowym aparatem parowym na 130 garnoy do djstylaoyi spirytu­
sów na arak i wódki — z piwnicami i mieszkaniem porządoćm dl* 
propinatora, Jest do wydzierżawienia od Igo  *'pc* k,5 ® tych

3 są  przy  dwóch gnścicńcaoh K rzeazow sko-C hrzanow sk ioh  
we W8'. — WiadonK-ść bliższa w h a n d lu ^ p a n a  Je rze g o

karczm 
a jedna 

( 4 9 0 - 1 - 3 )

A ntoni C z a p l i ń s k i ,  zarzjjdzca drukarni.


